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t e n t ó w . 
Resorów. 
ływ na kfcmność organ!*"1' 

do zaziębienia się. 
>ż okazało się, że ̂ śllflj 

dają znakomite wy» 
całkowicie usuwtfl 

ność zaziębienia się, w j * 
ych zaś wypadkach red» 
ją conajmniej o P ° * o w ^ 

denci naświetlani w "u* 
\ 5 listopada do 3 styctff 
'godrtlowo w ciągu 15 m'1 

zali zwiększenie odpon* 
i zaziębienie przeciętne 
proc. w porównanu 

do \ 
; którzy nie byli naświcfl" 
okresie od 27 stycznia-

aja wpływ naświetlań _-J 
:e bardziej dodatni, I 
ał się w zmniejszeniu 
»w zazlębień o 58 proc. 
optajl profesorów, k^Jl 
rowadzill to doświadcz^ 
natyczne naświetbnie 
uni ultrafioletowerni * 1 

miesięcy jesennych I I 
zapewnić może całkoifjF-. 

pieczenie organizmu Prł*l 
lieniem sic. 
•niki tych badań 
/ jaknajszerszym żaki** 
skane zwłaszcza 
dziatwy szkolnej 
ultrafioletowerni oabf*J 

winno systematyczne 
programu azkolnego, f. 

s jak to ma miejsce z **1 
imi! fizycznemt. 

T.l.f, f •DTJCTIK Z»w«dxk» 1, -
'M-38. 182-48. 103-28.- Ad 
B«otrkow|k« 1L - TaUfoa 102-29. 

W a r u W R r M R i n E e r a t y i 

Prenumerata 
Prenumerata 
Artykufy nadratfana bea 
•woororłnm m t m tą i 

RflfcopiiAw zarówno utytych )aft 
1 odrma wyca redakcji nit Rok VI , Ifc 264 . Łódź, Wtorek 16 września 1930 r. 

Przed tekstem L J. I-a itrona 35 ki. 
za w. mim 1 lam, strona 6 tam; w 
tekście 39 gr.; nekrolog 20 er.; za 
zwyczajne 25 er.; drobne 12 er za 
wyraz; dla poszukujących pracy 
10 t r , ; najmniejsze ogłoszenie 

1-20 zL; dla bezrobotnych 1 zL 
Ogłoszenie, dwukolorowe o 50 proc. 
drożej; ogłoszenia zagraniczne 1 

trójkolorowe p 100 proc. drożej. 

Za termin druku admta fet rada nie 
odpowiada. — P. K. O. Nr. 68009. 

Dalsze aresztowania w Warszawie i Torun iu . 

^zbrojonych członków bojowi 
odwieziono do policji polityczne]. 

faruri. 16. 9. (Od w l . k.) — 
pasie niedzielnych wieców 
folewu 1 wczorajczego 
Dollcja dokonała licznych 

. fttowań. Ogółem sprowa-
po^Hiodo aresztu 
zakr^, 25 osób. 
w fetowany został między fn-

e powszechnem, a nas*£Rl sekretarz O. K. R. P. P. 
posmek oraz komendant mi-
W*. Pomorze Hlnz. 
Wszystkich aresztowanych 

i x:o:x 

po przesłuchaniu 
osadzono w więzieniu 

w Toruniu. W Chodzieży are
sztowano w niedzielę sześciu 
prowodyrów opozycji. 

Warszawa. 16. 9. (Od wł. k.) 
Przez cała noc z niedzieli na 
poniedziałek oraz w ciągu dnia 
wczorajszego policja 
przesłuchała aresztowanych, 

których częściowo zwalniał 3, 
częściowo zaś odstawiała do 

Cudowne ocalenie. 

ispo pracy rozwese 
:zorne rozrywki Łofl 
Miejski: — Zabobon. 
I Teatr Popularny: — 
he. 
Popularny (w sali Oeyers)^ 
xóż po Warszawie", 
nonja: — po pot. Piewca 
nledolt; wlecz. O po w! 

zlu z Ostropola. 
• Galeria Sztuki — WysU^ 
w; — Koncert popularnj 
oalcznej. , 
I — Miłość Czerklesa, 
— Mów ml fiołku, 
t — Małżeństwo na zło: 
Ik: Poco z zagranicy b 

— 1 Złoto w KalHor 
oronożny Profesor. 
I — Szalony Książę. 
Człowiek bez nerwów, 

udowy: Noc poślubna. 
Kino: — Poganin. 

Po zachodzie słońca, 
owy: Skrzydła. II Bud 
kredyt. 
a —• Śpiewający błazen. 

— Głos z za świata. 

T ^ o ^ e f c ó w . zostanie uruchomione w ciągu 
•iośnle: — Żelazna maska Qt miCSlCfCO. 

raju bolszewickiego. , -
i: — Przedślubny grzech. * a rszawa , 16.9. (Od wł . kor.) 
d: - Tragedia k o c h a n k o * ' U n j i kablowej na prze-

_ Zahia - córka szetkfc Łódź _ Warszawa i« lt» 
Ht - Glos z za świata. - , ̂ zmacnakową w Łowiczu 

ł»ta już ukończona. W Łodzi 

uolot pasażerski D 1036 Unii I ani Jeden « pasażerów ule doznał naj-
> — Praga spadł wskutek de-1 mniejszych nawet obrażeń. (h) 
motoru I uległ rozbiciu, jednak > 

, x : o :x 1 

o r t u r n m i ) l o d a i i n m i 

miski pfeszczoszek. 
i: Noce bezsenne, nr>f» 'łączono już dawno 

— : 0 : — 

WINSZUJEMY, 
^ro: Eugenjl. 
schód słońca 5.10, 
:hód — 6.34. 
jgość dnia 13.39 
yjo dnia 3.52. 
dzień 38. 

sgiem kobiet 
a Forda. 
:zętom brak jednak 
ynalazczości; wola 

odbierać rozkazy, 
własne zalety ducha^ 
świat naiprzód. Dor* 

r tern przeciętnym r< 
przekładają pewna 1 
rutynę nad odpowied 
połączoną z prowź 

przemysłowego prz 
va. Mężczyźni 1 kofcl 
t Ford. musza się 

;półpracy w z a j e m n e l 

t. jak to czynią obec* 
ić się kurczowo d*"1 

l eg ł ych końców s 
!na społeczność w ktffll 
7 i mężczyźni utoP 
Moie swoje prawa L_ 
nego życia I indywid? 
>li. mogłaby zrodzi-
idło potęgi. 

lojalnej 
budowę 

stacji imlędzymlasto-

na 80 przewodów, 
fszawską centralę mlędzymta 

rozszerzono o 30 prze w o-
Na odcinku Warszawa — 

Łódl zamiast sześdu dotychcza
sowych połączeń napowietrznych 
zostanie uruchomionych 17 po
łączeń kablowych. 

W razie potrzeby ilość połą
czeń kablowych Warszawa — 
Łódź może być zwiększona 

do 40-tu. 
Połączenia uskutecznione bę

dą w przeciągu 5 — 10 minut. 
Uruchomienie nowej llnjd nastą
pi w ciągu bieżącego miesiąca. 

-x:o:x-

'Sław Srypułko< 
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sądu. Wśród aresztowanych 
znajduje się wielu osobników 
ze świata przestępczego, do
brze znanych policji. W kiesze 
niach kilku z nich podczas re
wizji 

znaleziono nożyki 
w ołowiu, tak zwane żyletki. Ja 
kfle używane są do kradzieży 
kieszonkowych. Policja stwier 
dziła, iż wielu zatrzymanych 
posiada przy sobie broń 1 ma
gazyny z nabojami. Wśród a-
resztowanych znajduje sie Wła 
dyslaw Roguski, sekretarz 
związku transportowców oskar 
żony 

o użycie broni. 
W ciągu dnia wczorajszego a-
resztowano jeszcze kilkunastu 
członków milicji C. K. W. Na 
placu Muranowsklm zatrzyma
no grupę złożoną z ośmiu 
mężczyzn 

uzbrojonych w rewolwery. 
Bojowców pod silna eskortą 
przewieziono do policji polity
cznej. 

Młyn parowy w płomieniach. 
G r o ź n y p o ż a r w T u s z y n i e . 
Łódź, 16. 9. Dzisiejszej no

cy około godziny 1-ej nad Tu
szynem zajaśniała krwawa łu
na pożaru. Jak się okazało pa-
lif sie olbrzymi młyn parowy 
stanowiący własność Homini-
ckiego, Frydai S-ka. Pożar 
przybierając na rozmiarach za 
grażal poważnie sąsiednim bu
dynkom, a w ich liczb ;e kilku 

domom mieszkalnym. 
Wśród ludności Tuszyna wyni 
kła zrozumiała panika. Przera
żeni mieszkańcy zagrożonych 
domów zaczęli 

wynosić dobytek 
na ulicę. Na ratunek pośpieszy
ła niezwłocznie straż miejsco
wa 1 z pobliskiego Kraszowa. 
W chwilę później zaczęły nad
jeżdżać straże okoliczne w ilo
ści kilkunastu oddziałów. 

Wszczęta intensywna akcja 
trwała do świtu i wreszcie o 
godzinie 6 rano pożar 

ugaszono. 
Zagrożone domy mieszkal

ne oraz budynki gospodarskie 
zdołano uratować. Dwupiętro
wy budynek młyna spłonął do-

Ford w drodze do Europy. 

szczętnie wraz z całkowitem 
urządzeniem. Straty spowodo
wane przez pożar sięgają wy
sokości 

kilkuset tysięcy złotych. 
W czasie akcji ratunkowej kil
ku strażaków odniosło lekkie 
oparzenia. Rannym udzielił po

mocy miejscowy lekarz. Przy
czyny pożaru narazie nieusta-
lono. Jak nas informują młyn 
był czynny częściowo. Docho
dzenie w kierunku ustalenia 
przyczyny pożaru prowadzi 
komenda p. p. na powiat łódz
ki. 

-x:o:x-
Miljonowe skarby w gablotkach. 

Na światowe] wystawie filatelisty-1 strażą trzech pocztyljonów „biała 
czne] w Berlinie umieszczono w kruki" — znaczki te reprezentują 
dwóch gablotkach pancernych pod I wartość kilku mlljonów złotych, (w) 

X :o :x 

Z lotu połudnfowo-zachodniej Polski 
w Katowicach. 

Ford przybył na parowcu Bremen jstycyjne. Na Ilustracji Ford obok ka-
do Europy, gdzie zwiedzi szereg ipltana okrętu przed wylądowaniem 
państw, by zbadać możliwości lnwe-'w Cherbourgu, (w) 

x :o :x 

Zamach na Panoramą Racławicka.. 
Banda unieszkodliwiona przez policją lwowską 

L w ó w , 16.9 (Od wł. koresp.) 
Wczoraj rano policja lwowska a-
resztowała Andrzeja Woskałę, 
praktykanta aptekarskiego Wła
dysława Kadecyja, Mirona Boj
kę, Stefana Kozłowskiego, Ste
fana Hryniewicza I Stefana Cha-
nowicza — Ukraińców należą
cych 

do U. O. w . 
Osobnicy d mieli wczoraj w 

godzinach rannych wysadzić w 
powietrze 

Panoramę Racławicką 
znajdującą się na terenie Targów 
Wschodnich. Banda rozdzieliła 
się na dwie trójki i ułożyła współ 
ny plan działania. W mieszka
niach aresztowanych podczas re 
wizji znaleziono materjały wy
buchowe. 

Obserwatorka p. Lltwlnówna 1 do wódca portu lotniczego w Poznaniu 
mjr. Woronleckl przed startem. 

x :o : x — — 

Marszałkowa Piłsudska z córeczkami 
w gmachu prezydium rady ministrów, 

Warszawa, 16.9. (Od wł. kor.) 
Wczoraj po południu do prezy-
djum rady ministrów przybyła 

Katastrofa samolotu pocztowego. 

r i k i 

•ik iszczą fabryki Hermana Brauna I która spłonęła w piątek. Straty wy- l 
' ui. Napiórkowskiego w LodzLinoaza okala oółtora miliona rt- Onegdaj spad] na linii Londyn •— Bruksela samolot nocztowy I snlonat doszczętnie wraz z dwoma pffołaml. 

marszałkowa Piłsudska 
wraz x córeczkami 

celem zobaczenia się z mnrszaN 
klem. Córeczki rozpoczęły rok 
szkolny t chciały podzielić się I 
ojcem wrażeniami. 

DWUBZIESTOLETNI PROFESOR 
UNIWERSYTETU. 

Dwudziestoletnia p. Margutrrta 
Bonnard i Lyonu otrzymała prawa 
wykładania na uniwersytecie. (w l 

http://Furn.adt.kl


Policjant rozszarpany przez pociąg. 
Straszny wypadek na przejeździe 

kolejowym. 
Katowice, 16.9. (Od wł kor,) 

wczoraj na przejeździe toru ko
lejowego Załęże — Katowice 

wpadł pod pociąg 
posterunkowy policji Zygmunt 

Rydzewski Nieszczęśliwy po
licjant objeżdżał tor kolejowy 

na motocyklu. 
Zmasakrowane zwłoki przewte-
ziono do Katowic. 

bmlerć wrażliwego maszynisty 
po karambolu z samochodem. 

Bydgoszcz, 16.9. (Od wł. kor.) 
Na torze kolejowym pod Nakłem 
dostał się 

pod parowóz 
kolejki powiatów, samochód pry 
watny, który uległ częściowemu 

uszkodzeniu. Kierownik parowo
zu Kopczyński tak się przejął 
wypadkiem, Iż w kilka chwil 
później 

zmarł na udar serca. 

Brawo strażacy z Bechclc! 
Zjazd oddziałów strażackich z okręgu łódz

kiego w Łasku. 
Łódź, dnia 16 września. — 

iW dniu wczorajszym w Łasku 
odbył się zjazd wszystkich od
działów strażackich z całego o-
kręgu łaskiego. 

Zjazd ten, podczas którego 
odbvłv się zawody ćwiczebne 
— miał na celu wyeliminowanie 
z pośród siebie. 

najsprawniejsze] drużyny, 
będącej reprezentacją okręgu 
łaskiego na zawodach woje
wódzkich. 

W związku z tą uroczysto
ścią do m. Łasku, które udeko
rowano flagami narodowemi 
przybyło 58 drużyn strażackich 
liczących około 1350 osób. 

Na zjazd przybył wicewoje
woda dr. Różnteckl w asyście niezatarte wspomnienia 
Inspektora straży pożarnych czestnikach 1 ludności, 
województwa łódzkiego p. Kulił :x: 

Radosny dzień w Czarnocinie 
Dożynki i wybór królowych. 

Sprawca zbrodni przy ulicy Żórawiej 
w rąku policji'* 

Warszawa, 16 wrzśnla. — 
Dochodzenia w sprawie bestial
skiej zbrodni. dokon»nei 

na osobie służące] 
Stefanji Wojtanek w domu przy 
ul. Źórawte] 1. 49, o czem dono
siło „Echo", skierowane zosta
ło na właściwe tory i doprowa
dziło do aresztowania osobnika 
bardzo mocno podejrzanego o 
dokonanie zbrodni. 

Do wykrycia sprawcy przy
czyniły sie w znacznym stop
niu 

zeznania ciężko ranne] 
Wojtankównej. Została ona 

przesłuchana przez prowadzą 
cych śledztwo oficerów policji. 
Z bezładnych częściowo jej ze
znań wyciągnięto jednak bar
dzo wiele ważnych informacyj. 
Zachodzi uzasadnione przypusz 
czenie. że zatrzymany był zna
jomym, czy n«wet 
przyjacielem dawne] służące) 

op. Coro, Anny Walasiuk i że 
bywając u niej z wizytami po
wziął myśl dokonani* napadu 
rabunkowego. Nazwisko aresz 
towanego trzymane1 jest jeszcze 
dla dobra dochodzeń w tajem
nicy. 

i dokona? przeglądu oddziałów 
Podczas defilady — cała lud 

ność wyległa na ulicę. 
Następnie odbyły się zawo

dy eliminacyjne 8 drużyn stra
żackich, a mianowicie drużyny 
z Zelowa, Ryzyny, Bechcic, Se 
dziejowic, Cechła, Okup, Dłu
towa 1 Dobronia. 

Z pośród wszystkich oddzia 
łów ćwiczących na czoło w y 
biła sie drużyna strażacka z 
Bechcic pod komendą nlestru 
dzonego p. Brunona Tobiaskie-
go. która temsamem bronić bę 
Czle honoru powiatu łaskiego 
na zawodach wojewódzkich. 

Uroczystość wypadła bar 
dzo imponująco 1 pozostawiła 

na u-

Lódź. 16. 9. W ub. niedzielę 
w Czarnocinie, która to wieś 
uchodzi za wzór w wojewódz
twie łódzkiem, zwyczajem do
rocznym — odbyła się uroczy
stość dożynkowa. 

Przed starostą powiatowym 
oraz członkami wydziału po
wiatowego l przedstawicielami 
licznych organizacyj rolni
czych — przed efWował 

barwny pochód 
/e wszystkich okolicznych 
gmin. 

Na samem czele pochodu po 
suwały sie nowoczesne gra
biarki 1 siecz kar ki — dalej wo
zy naładowane tegorocznemi 
zbiorami a na nich chluba Czar 
nocina... uczniowie wzorowej 
fermy rolniczej — z pieśnią na 
ustach. 

Następnie odbyła się czę*ć 
programowa uroczystości, w 
czasie której odśpiewano sze
reg pieśni ludowych o zaczęciu 
satyrycznem oraz złożono hołd 
pracy rolniczej. 

Doi oczny zwyczajem doki 
rano wyboru dwóch królo

wych p miny Czarnocin — któ
re przybrane były w najładn'ej 
sze stroje ludowe. Wybory te
go rodzaju mają na celu kulty
wowanie wśród ludności 

strojów regionalnych. 
Dalej cdbyla się zabawa ludo
wa oraz przegląd oddziałów 
Strzelca oraz straży ogn;oweJ. 

Wreszcie pod koniec utocz v-
stości po odegraniu hymnu na 
rodowfpt przez orkiestrę stra
żacką ^ : słano depesze ł a 
downicze do Pana Prezydenci 
Rzeczypospolitej oraz do Mar
szałka P'<sudskiego. 

„ . x :o:x 

Niesłychany występ łodzianina 
wobec funkcjonarjusza kolejowego. 

I. K. C. donosi o niesłychanym wy 
padku, którego smutnym „bohaterem" 
]cst łodzianin: 

„Onesdaj w pociągu Warszawa — 
Zakopane, podczas biegu pociągu noc 
nego, zaszedł wypadek oburzający: 

Oto do przechodzącego przez ko
rytarz klasy I konduktora podszedł 
pewien Jegomość t zażądał natych
miastowego wyszukania dian miejsca 
w klasie II, gdzie wszystkie przedzia
ły były szczelnie zaletę. 

Próżno konduktor tłumaczył w 
nalzupełnlej 

uprzejmej formie, 
tż nie Jest w stante powyrzucać sie
dzących podróżnych na korytarz, 
próżno dodał, Iż nawet dany wagon 
nie on obsługuje — osobnik ów zape
rzył się I kategorycznie oświadczył, 
Iż miejsce mleć musi. Jest bowiem 

dygnitarzem kolejowym. 

Kiedy to ostatnie dictum nie wy
warło również pożądanego skutku, 
pan ów kopnął konduktora w brzuch, 
poczem uderzył go tak silnie pięścią 
w twarz. Iż nieszczęśliwy na chwile 
4tracit przytomność. 

Korzystając z chwilowego postoju 
na stacji Piotrków, 

rozpaslonowany „dygnitarz" pośpiesz 
nte opuścił wagon 1 począł uciekać 
wzdłuż toru pomiędzy pociągami to-
waroweml. Jednakże nadbletły poił 
cjant zdołał zatrzymać „bohatera 
pieści" 1 odprowadził go na posteru 
nck. Tu okazało sie, Iż na nledopusz 
czalny w Polsce wybryk pozwolił so 
ble wyższy urzędnik PKP, naczelnik 
oddziału, In/. K. s Łodzi. 

Obttego konduktora na st. Często 
chowa zwolniono z dalszej drogi, kle-
iu]ąc go do mtejscowego ambula 
torjum. 

Pabjanic. 
Liczba meszkańców m. Pabianic 
wzrosła o 1500 osób. 

Z Pabjanic donoszą: 
Spisywanie osób uprawnio

nych do głosowania, jest już na 
ukończeniu. 20 komisarzy sp :-
salo na terenie Pabjanic 27.000 
osób, co w porównaniu z po
przedni emi wyborami wskazu
je wzrost o 1500 wyborców. 

W b. tygodniu zakończone 
zostanie przepisywanie list wy 
borców. 

Na mieście ukazały się pla
katy, które podają adresy loka 

ii Komi.syj Obwodowych-
Rada miejska 

wybrała 60 członków 
do Komisyj Obwodowych. W często zdania, że odkr 
władzTadminTsIracyJne a g 
nrmnwałv 20 osób na prze1*3* *r(>zvtnym nie bylv Jesza 
mc" acvch kom , ? n e- Przeważnie Jednak ok; 

Dekre vTianowania c*» *«J8. że mylimy się w tyi 
J T o C d o w y c M g d z i e . I tak np. nasze te 

n w L . ^ Ó t K e J i i 4 e S WybSrc*. walki wyborcze 
Okręgową Kom.sję Wy" ^ ^ ^ 

foym Rzymie, a udowodni! 
'nowe wykopaliska w słav 

Nowy rekord ojców m. Pabianii. feiu^fflcSS Jednogodzinne posiedzenie rady miejski*)' fta Wezuwiusza w 79 
9 . . . -Mrystusie 

Budlenny przeciwko G. P. U . 
Moskwa, 1 września. W ca

łym szeregu oddziałów armji 
cezrwonej GPU dokonało ma
sowych rewizyj 1 aresztowań. — 
Aresztowania te przeprowadza
ne były licznie wśród pułków, 
stacjonowanych na Białej Rusi. 

Wykryto spisek, mający na 
celu niepodległość Białorusi I 
zrzucenie jarzma bolszewickiego 
W 31 pułku kawalerii, stacjono
wanym w Homlu, aresztowano 
prawie wszystkich oficerów 1 
przewieziono ich do więzienia.— 
Aresztowania 1 rewizje przepro
wadzane również zostały w lc-
nych oddziałach. 

Na tem tle pomiędzy Budien 
nym a Woroazyłowem z jedne) 

Występ nożowców na ul. Pomorskiej. 
Kromka Pogotowia Ratunkowego. 
Łódź, 16 września. W dniu 

wczorajszym, około godziny 8-ej 
wiecz. przed domem przy ulicy 
Pomorskiej 80 miała miejsce 

krwawa bójka. 
Na przechodzącego 48-letntego 
Konstantego Bogusławskiego, 

właściciela karuzeli, zam. przy 

ul. Wspólnej 10, napadło lodku 
nieznanych osobników. Napast
nicy poranili Bogusławskiego no
żami, poczem zbieglt w ndewlado 
mym kierunku. 

Bogusławski odniósł 
cztery rany 

strony a GPU z drugiej strony 
doszło 

do ostrego starcia. 
Budienny oświadczył, że kawa
lera rosyjska stoi poza podejrze
niami o zdradę stanu I GPU po
szukuje w celu ugruntowania 
swej pozycji ofiar, uciekając fc'e 
do prowokacyj. Ostatnie aresz 
towanla są dziełem prowokacj' 
GPU, przeciwko czemu Budien-
ny zakłada stanowczy protest. 

Ł-łi.ł* „ u „ x 7 1 L e « * r z pogotow a r 
kłute pleców oraz rane dętą go udzielił mu pomocy 

twarzy. 
Słaniającego się Bogusław

skiego przechodnie przenieśli do 
lokalu 5 komisariatu policji, do
kąd też niezwłocznie zawezwano 
karetkę miejskiego pogotowia 

ratunkowego. 
Lekarz po nałożeniu opatrun

ku przewiózł ofiarę tajemniczego 
napadu do domu. 

• • • 
O godzinie 6 po południu, w 

polu przy ulicy Aleksandryj
skiej w bójce odniósł ogólne o-
brażenia ciała 32-letm Leon 
Grzybczyński, robotnik, zam4csz 
kały przy ulicy Aleksandryjskiej 
32. Lekarz pogotowia ratunkowe-

Z Pabajnicą donoszą: |ków z 
Onejrdajsze posiedzenie Ra isprawie 

dy Miejskiej m. Pabjanic trwa- " 
lo 

zaledwie Rodzinę, 
co jest pewnego rodzaju, jeśli 
się weźmie pod uwagę iż ojco
wie tego miasta potrafią mó
wić bez przerwy po 8, a nawet 
więcej godzin. 

Na porządku dziennym ob
rad rozważano pismo robotnt-

parków miejskich 

ków K ^ H ^ f e n r a
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spraw natury administrłfl g t ^ lecz musiano używa 
miejskiej. Posiedzenie zair*. ffi™armT v ' U b t e , ż V h 

to „punktualnie" o godzinie >' ^kowanych. Zaginę y on 
wieczorem. ; K e °YeJ ^ " f i k a t < #" jy niemal doszczętnie. 
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C Z Ł O W I E K 

P L A K A T Y W 
ludzie nowocześni je 

r«ialeziono tam mianowicie 

Dwa cięcia policjanta 
unieszkodliwiły niebezpiecznego 

awanturnika 
Z Piotrkowa donoszą: 
Wczoraj w Bełchatowie o 

godzinie 6-eJ po południu ulicą 
Nowy Rynek szło 4 osobników 
w stanie mocno nietrzeźwym: 
Józef Bykowski — karany Już 
za zakłócenie spokoju publlcz 
nego zamieszkały przy ulicy 
Nowy Rynek, Oierard Bole
sław — karany więzieniem; za 
mieszkały ul. Kościuszki, Mar
czak Leon — karany za zakłó
cenie spokoju publicznego, za
mieszkały przy ul. Piotrkow
skiej, Cacek Leon — karany 3-
'etnlm więzieniem, zamieszkały 
przy ul. Zdzieszulickiej, którzy 
zaczepiali przechodniów. 

Bykowski zaczepił 1 zwy
myślał przechodzącego post. 
Józefa Łąckiego, w czem mu 

sekundowali koledzy. 
Wezwany do udania się do ko
misariatu Bykowski stawił z to 
warzyszam! czynny opór, wo
bec czego post. Łącki -wezwał 
telefonicznie o pomoc. Zale
dwie opuścił pocztę skąd tele
fonował, gdy Bykowski rzucił 
się na niego, rozrywając mu 
podpinkę czapki i pasek od tor 
by korespondencyjnej, poczem 
usiłował wydrzeć mu szablę. 
Sekundował mu Gierat, kopiąc 
posterunkowego Ł. po nogach 
i bijąc pięściami. Wobec tego 
zagrożony posterunkowy Ł. do 
był szabli i ciął B. w lewą rę
kę. Cięty chwycił kamień, ale 
dostawszy t kolei cięcie w pra 
wą rękę skapitulował. Żona B. 
przyszła mężowi z pomocą bi
jąc posterunkowego Ł. kamie
niami. 

W tym czasie przybyło 3-Ch 

Ale Rzymianie znali już fai 
j |l Penzel a więc nic dziwni 
* i e gdy odsłonięto z po 
teów domy, znaleziono ti 
1 ścianach rozmaite napisy 
fcwy. Na podstawie tyc 
fowiideł stwierdzono niewąl 
We, że Pompeja właśnie \ 

aresztowali uierata.J Nednlu straszliwej i niespo 
Wobec groźnej postawy t l ^ Cwanej śmierci, znajdował 
złożonego z komunistów I JJJw toku walki wyborczej. 

policjantów, którzy 
aresztowali Gierata 

„Ulicy Zbytku" prawi tów ulicznych resztę awaij^ 
ników pozostawiono w re*3 *<U ściana domu opatrzon, 
rodzin. Jednak Jut w ef f l I słowami: „Wybierzci 
potem Bykowski u z b r o j o n y m i Człowiek ten nigd: 
kij rzucił się na ulicy Ko#K ^ze sie nie upił". Bardz; 
ki na posterunkowego Biłk»'Jst 0 znajdujemy napis: Je>, 
na. wobec czego został z* r |» 'bierzecie Kleonta Prvzjusza 
ny I po nałożeniu przez dr. * ciecie na przyszły rok miel 
cława Kowalewskiego opa^ lepszy chleb", 
ków oddany ponownie PJ Jv napis brzmi: „Mam na 
opiekę rodziny. Postępów^ ?«ję, z e każda kobieta skłen 
karne w toku. ^ 'eKo męża. aby dał głos tu 
wmm—^mmmmmmmmm^^ lcju s z a Seku:idusa". Na ŚCla 

Zdarzenia I wypad j " S S ^ g ^ Ł S 
(—) Na szosie pod A le k s ' foklinjusz jest dobrym czlo 

drowem autobus prowadź*" "tklcm. Wybierz go, a n; 
przez szofera Jana Karpińs^ 2yszfv rok on ciebie wybić 
go przejechał przebiegają^ Dwie kobiety Petronja 
przez drogo 3-letnIego adja wynajęły ściana domu 
Chojnela, zabijając go na m a ś c i ł y na niej następująca 

(—) Drugim sabityro w czaslf 
dzielnych ztjśe warszawskich 
sie 35-letnl elektrotechnik Sun'1 

Skowroński. U aresztowanych 
związku z zalśclem znaleziono * 
ilości broni I amunlcli. 

(—) Ilość wyborców do Sel** 
Łodzi ustalono na 350 tysięcy. 

(—) W Andrespolu obok Andf* 
wa mlata wczoraj mlelsce kr* 1 

tragedia miłosna. Mieszkanie*!1' 
Bukowtnl powiatu brzezińskte2° 
letni Aleksander Dreschke strze111 

rewolweru do 17-letnteJ Olll 
metsch, córkt bogatego gospod" 
który nie chciał pozwolić na ^Ki 
stwo. Ciężko ranną Olgę od^l*'^ 
no do szpitala w Łodzi razem ' 
nającym Dreschkem. 

KINO-TEATR 

C O R S O " 
PoctąUk itintów w doi powiiedni* 
od godi. 4-t|. po pot., w aoboty i doi 
łwiąUcm* od f. Muzyka pod 
kl«r. p. Biilkltwltza. Na piarwut 
letnia tany mlajtc inaeinla ulzon* 

Film 

P R A W O K R W I " 
Dramat aanaaayjny v 10-CIB aktaah. 

W roli glo»aaj: K E N M E Y N A R O ti twym 
Pr.w- - J'°?m'mtlaJa

 koniam T a r z a n o m . 
W*iKa.ady Ta|.mni.a pi.kt,,) k o M . ł y 
Walka a bandytami. RahabiliUcia. 

D l i I dni n . . t , p n y c h wielk i podwójny . e n . a c y j n y program. 
I Film II. rum u. 

„NAJPARADNIEJSZA PARADA" 
SenBacyJna k o m e d j a w 10 a k t a c h . 

W rolach tfłówn.: K A R O L D A N E <Slim>. GEORGE K. A R T H U R 1 JimmUnm D U N N 

Następny program: 

i i t rU r . i .m: I i t r |> — „Talem*"!?ih» 
do»". I I a.r|. - „śml.rt.loy . Ł / p E R T 8. BANNER. 

Niniejstym zawiadamiamy, 
przystąpiliśmy do S p ó ł k i 

dniem m. 

„ZJEDNOCZONYCH FRYZJERÓW" 
A l . K o ś c i u s z k i 4 1 , r ó g A n d r z e j a , 

t e l . 1 2 3 - 6 7 

G I E N I A i WACŁAW 
b. prac. firmy Schiulke Grand-Hotel. 

Dr. H E L L E R 
Choroby skóro* I weneryczna, 

UL. N A W R O T Nr. 2, t a l . 179-89 
Przyjmuj* dg 10 rano 14 — 8 wlecz, 
w oleds. I I — ] po pot. Pani* 4 - 6 
dla niezamoż. CENY LECZNIC 

1 

Z i m a s i ę z b l i ż a 
Zaopatrujcie nię i s w c i a i a w reaakl 
towarów aimowych 1 b l a l i n f a n y c h 

w K O N S U M I E 
PRZY 

WIDZEWSKIEJ MANUFAKTURZE 
Otnymacia tam równict po niezwykle niskich 

cenach ubrania sportowe, zawodowa, bieliznę 
damską i męską, stołowe i pościelową, materiały 
wełniane, trykotaże, obuwie, naczynia kuchenne, 
towary kolonialna i t. p. 

Pp. urzędnikom państwowym i komunalnym, będącym człon
kami kooparatyw t etowarzyazań udziela lię dogodna jo kradytu. 

I 

D O K T Ó R 

W0ŁK0WYSKI 
Coglelniana 25, U l . 126-87 

powrócił . 
Speclalltta cborób skórnych t wene
rycznych. Elektroterapta. Leczenie 

lampa kwarcowa. 
Przyjmuj* od foda. 8 - 8 I od I - • 
W niedziel* I iwlet* od • do I w pol 

DU Pań oddzielna poczekalnia. 

Dr. mad. 

Edward REICHER 
Spccjal iata chorób akóraycb 

I wenerycznych. 
Lcczani* diatermią. Elaktroterapją 
al . Południowa Nr. 28 . 

t a l . 201—93. 
od 8—11 rano i od 6—9 wiecz 

w nla działa od 9— 1 p.p. 
Dl* nleiamoznyab ceny lecznic . 

Ogłoszenia drobne. 
POTRZEBNY chłopiec do zakładu 
fryzjerskiego na praktykę, ulica Prze-
dzalnlana 93 J. BItner. 

Dr. med. 

Z. R A K O W S K I 
Konstantynowska 9. 

T e l . 1 2 7 - 8 1 . 
specjalista cborób u h , nosa, tnrdts 

I płuc, 
Przyjrroj* od 13 -8 I 5—7, 

Od 10 — 11 ) od 2 — J w Łącznicy, 

Profesor chorób n e r w o w y c h 

Dr. med. Wł. Dzierżyński 
rozpoczął ordynacje, od jj. 5—6 

Dl. Kopernika 21. telefon 123-83. 

HELENA MŁYNARSKA, ul. Widok 
10. zgubiła legitymacje od dowodu, 
wyd. z 1. I. K. Poznański. 

KREDENS kuchenny, maszynę Singe
ra, szyldy, kufer, fotele lampy I dro
biazgi kuchenne wyjeżdżając sprze
dam, Abramowsklego, dawniej Qu-
bernatorska 30 m. 13. 

SPRZEDAM używane zimowe palto 
damskie I męskie. Kilińskiego 63 m. 9. 

Dr. med. 

Niewiazski 
ul . A n d r a . l . S T a l . 159.40„ 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopiciowe. 

Naświetlanie lampa kwarcową. 
Przyjmuje od 8-11 I od 5 - 9 po poł 
W niedziele I swteta od 9-1 przed pol. 

Dla pad oddzielna poczekalnia. 

BIŻUTERJA, zegarki na raty. ceny 
gotówkowe. „Preclosa", Piotrkowska 
nr. 123, w podwórzu. 

SŁONECZNY pokój z wejście*! 
klatki schodowej do wynajęcia. ?j 
Dąbrowskiego 2, m. 4. Ogląda* 
2 - 4-ej. 

Mike lamal sobie głowę. Cc 
| 5 ? Wpaść do pieczary, za 
ffić łotrom kulą i umożliwił! 
J!en sposób ucieczkę uwięzio 

nek na wyjazd na Pomorze. Zlt° 
nla, Lutomierska 7 u gospodarz* 

POSZUKUJĘ 
Nr. hipoteki, 
nta. Oferty 
,6000". 

6000 — 7000 il r 

Warunki do on**** 
do admln. „Echa" 7 

KURS PILET ręcznego zł. 10. Praca 
zapewniona. Wyuczam haftów ręcz-
nych, maszynow. Toledo, aplikacje 
i wenecką robotę oraz Teneryfe (zło
te serwetki). Kaufmanow*. ul. Piotr
kowska 18, prawa oficyna I-sze po
dwórze. 

2 LUSTRA trema Jasne I ciemne 
tanio sprzedam, ll-go Ustonada 52. 
II piętro m. 14. 

POTRZEBNA młodsza dziewciy"', i^n sposóD uciCCZKę uwięziu-
lepszą wymową do dwóch dzlc**" kobietom? Nie. Ryzykc 
nek na wyjazd na Pomor».« Z z ł ^ y zbyt wielkie. Wszak tarr 

*• ^ było dwanaście osób. Mo 
.1 ^ się to Jatwo źle skończy* 

•"..PEwy i Beryl. Więc wobec 
o co? 

J ^ l e zaświtała mu niespo 
l-fwana, zbawcza myśl, za 
•rDnięta z czegoś, co powie 

k£ a Brygida. Ta rozmowa c 
L • Pomyśleć tylko, że szy 
yt\va Brygidy poddały mi 
Ł? (oby się udał z pomocz 
[?a0 uwolnienia branek! C<: 
C C e i plan ten był naśladow 
V e m m e * ° ^ nieprzyjaciela 
yVśleć tylko: pokonać icl 

s i ą bronią! 
7czą? się cofać drogą, któn 

MAJEROWI Kempncrowl, ul. ^ 
czańska 139. skradziono ksla*^ 
wojskową, wyd. w Przedbor*"' 

Dr. med. Różani 
specjallsu chorób skórnych, 

cznycb I moczopłclowch 
E l e R t r o t e r a t p J ^ ' 

uL NARUTOWICZA t . t*L I2 8*** 
(Dsielna) 

Przyjmuj* od s-10 I od 

posterunki wartownicze na mo. 
Kierbedzia w Warszawie w 192( 
^ Na zdjęciu widoczny równlel 

tych czasów zwany popu 

Przekład I 

R^zedł, zachowując_ nadzw^ 
ostrożności. W pewne 
potrącił kamyk, któn 

iLT -̂Ył się z hałasem po wy 
teściach stromej ścieżki 
' ^ a r ł do skalnego gruntu 5 



Nr i i 

v m. Pabianic 
iOO o s ó b . 

Nr. 254 

W Y B I E R Z C I E M A N S Ę ! 

CZŁOWIEK TEN NIGDY SIĘ NIE UPIŁ! 
P L A K A T Y WYBORCZE W STAROŻYTNOŚCI . 

m. Pabianic 

wnisyj Obwodowych. 

wybStato członków L%. ludzie nowocześni jes 
omisyj Obwodowych. często zdania, że odkry 
ze administracyjne zapr«jjv rozmaite rzeczy, które 
wały 20 osób na prie«* Joży tnym nie były jeszcze 
icych komisyj. ) V 1 J„ n e-. Przeważnie jednak oka-
ekrety mianowania cJ-J * »«. *e mylimy się w tym 
Komisyj Obwodowych2 gadzie. I tak np. nasze dzi-

i wkrótce rozesłane prj * * « 
sową Komisję Wy W * u walki wyborcze 
KJZJ «&onale były znane w staro-

" nvm Rzymie, a udowodniły 
>nowe wykopaliska w sław-
jjl Pompei, zagrzebanej pod 
""mieniem lawy wskutek wy

j e radv mlejrt-*-' ? c h u Wezuwiusza w 79 r. po 
, x . i.wrii * Cystusle z parków miejskicn 

vie powiększenia zar^j 
Kwestię tę p r z ę k a ^ , 

• \j£l>wartość™ Naturalnie 
sza tern Rada Mie jska^ posługiwano się wówczas 
•la sprawę robot P j J ^ ( D a o i a n f s z t u k ą d r u -
oraz kilka drobnie ^ , e c z m u s J a n o u ż ć 

. n a t u r y adrnmis" j j h e w ) lub też płyt 
klej, Posiedzenie zaffiv 
•wiktualnie" o godzin'* 
torem. 

znaleziono tam mianowicie 
plakaty wyborcze. 

« " v o l J V ky -•^jjftfe dla nas przedstawiają nie 
fatw.ema komis pr-gjW w a r t o ś ć 

if^oskowanych. Zaginęły 

napis: „Gdybyśmy miały pra
wo wyborcze, dałybyśmy nasz 
głos tylko na Lucjusza Ti.rnu-
sa"... 

Z innych źródeł wiemy, że 
w dniach wyborczych szl ; uli
cami niewolnicy, niosący ode
zwy oraz karykatury 

poszczególnych kandydatów. 
Rzecz ciekawa, że karykatury 
te jiiie były skierowane przeciw 
przeciwnikom, lecz przedsta
wiały własnych kandydatów. 
Chodziło o to, aby droga humo
ru trafić do serc wyborców. 

— :0:— 

Bohaterska pływaczka. 
Bo-tterka miaste:zV* Wind 

sor stała r.ę niejaka r>ani Nor
ton ze L i owden-ter:4.e. Jej 
bohater*.i'* o ujawniło s*e w 
okoi'CzroSv.:rch nastę.j;-]ąc-y:h. 
Na b:z».gu Tamizy ro-. siadło $<ę 
li;zne t.w^rzystwo wycieczko 

jwi jzów. W wodzie or>: brze
gu pl.iski a się 

V omad<> dzle ! 
gdy nagle dwie małp. 5-c!o i 
6-cioletnie dziewczynki, trafi
ły "a p«*ł\?ą wod? i za-.z.ły 
toimć. PO7,s ta łe dz'e*l z k.vy-
kiem uciekły na brzeg. Osoby 
starsze, pozostające na brzegu, 
zaskoczone wypadkiem, zbiły 
się w jedną gromadę nad brze-

Czyński nie jest ani okuitystą, ani satanista— 

LECZ SPRYTNYM SZARLATANEM. 
Z za kulis głośnej afery warszawskiej. 

Pan J. K., który zna dobrze jnistów prasa identyfikuje z sała-i 

•:o: 

, one 
.czasie owej sławnej kata-
'°fv niemal doszczętnie. 
Ale Rzymianie znali już far-
1 Penzei a więc nic dziwne-

J *e gdy odsłonięto z pod 
Jfców domy, znaleziono ua 
? Ścianach rozmaite napisy i 
*zwy. Na podstawie tych 
fowiidel stwierdzono niewąt-
^'e, że Pompeja właśnie w 

rt( Nedniu straszliwej i niespo
rne , a n e - śmierci, znajdowała 

1 t o k u walki wyborczej. 
' a S i* - U l i c y Zbytku" prawie 
r t I * ściana domu opatrzona 

i. Jednak już w cWI I słowami: „Wybierzcie 
i Bykowski uzbrojono »nsę! Człowiek ten nigdy 
uclł się na ulicy Kości* tecze sie nie upił". Bardzo 
posterunkowego BiłWJ «st0 znajdujemy napis: Jeśli 
obec czego został zWlfij pierzecie Kleonta Prvzjusza, 
•o nałożeniu przez dr. V, ciecie na przyszły rok mieli 

Kowalewskiego opa'̂ , lepszy chleb", 
oddany ponownie PJ Jy napis brzmi: „Mam na-

i rodziny. PostępowaJ' tję, Z e każda kobieta skłeni 
w toku. 'ego męża, aby dał głos na 

^ a m ~ m m m m m ~ ^ l [C]'usza Seku-idusa". Na ścia-
r Z P n i ć ) i U l l f nflfln \ Pomalowanej ciekawie bai-
• - i i i u i w y p u czarną i białą, czytamy: . -- . .dK u m i l i ł i u.dtą, w.y i t i i i iy . 
) Na szosie pod Al«0»oklinjusz jest dobrym CZTRR 

o l i c j a n t a 
bezpiecznego 
ka 
autów, którzy 
aresztowali Gierata. 
!C groźnej postawy 
nego z komunistów 
.licznych resztę a* 
r pozostawiono w 

sn autobus prow 
szofera Jana Karpi 
zejechał przebiegają1 

drogę 3-letniego S-
ela, zabijając go na 

Druzlm «ab.tyju..w czasl* 
ch zajśd warszawskich o-1 

letni elektrotechnik SUnt 
ińskl. U aresztowany** 
ii z zajściem znaleziono 
roni 1 amunlclt. 
Ilość wyborców do SeJfl* 

jstalono na 350 tysięcy. 
W Andrespolu obok And" 

ila wczoraj miejsce k 
i miłosna. Mieszkaniec 
ni powiatu brzezińskiej0 

leksander Dreschke strzt» 
eru do 17-letnte) Olrf ll 

córkt bozateco jospo^li 
lo chciał pozwolić na 
Ciężko ranną Olzę od*' 1 ^ 
szpitala w Lodzi razem ' ^ 
i Dreschkem. 

następny program: 4 ° S t e r u n k l 

lem. Wybierz go, a na 
?Szłv rok on ciebie wybic-

Dwle kobiety Petronja ! 
ila wynajęły ścian; domu i 

:iły na niej następujący 

Czyńskiego ogłosił W K. P. szereg 
ciekawych szczegółów o satani
stach warszawskich, z których nie 
które przytaczamy. Rzucają one 
zupełnie nowe światło na całą 
sprawę: 

Z powodu wykrycia w Warsza
wie potwornej sekty satanistów— 
prasa przepełniona jest artykuła
mi o znanym szalbierzu Czyńskim 
grasującym w 'Warszawie od lat 
kilkunastu. 

Czyńskiego znam dobrze. Parę 
J.it ternu zdemaskowałem go w 
Warszawie, jako oszusta, obecnie 
zaś występuję w jego sprawie w 
charakterze świadka. Uważam /-> 
nu ń i obowiązek podać tu part "• 
wag dla orjentacji ogółu. 

1) Przede wszy stkiem Czyński 
nie jest okuitystą, 

a tembardziej „przywódcą okulty 
stów warszawskich", jak go nazy 
wają niektóre gazety. Okultyzm 
niema nj,c wspólnego z sataniz
mem. 

Czyński nie był nigdy adeptem 
ui.vl/> okultyetytiznejj. Jest on 
tylko hypnotyzerem i 

wyrafinowanym oszustem, 
operującym rozmaitemi sztuczka
m i , łapiącemi naiwnych na rze
komy okultyzm. 

Przyparty w swoim czasie prze 
ze mnie do muru — wykazał on 
kompletną nieświadomość nauk 
ukrytych. 

2) Stowarzyszenie tajne marty-

gją, a tylko pustym 

Dla zaciągania w sieci naiwnych 
zmuszeni są dziś u c i e k a ć 

Rita [Mikin dziewo 
IOE B O N O M O . 
ratsa: I ssrfs — „Tslsm*"'; ki 
« . . r | . - . . L L . r t . k y s k < * ' P I ? E R T 

Irobne. 

139. skradziono 
ą. wyd. w Przedborzu 

med. Różani I^Sn, 
a chorób skórnych, w*1 

iycb I moczopłclnwvch 
i R t r o t e r a p J ^ * 
(UTUWIPZA f. t«L l » * 

(Dzie lna) 
wU« od S-10 1 od 

Na zdjęciu widoczny również carów warszawskich. 
«s z tych czasów zwany popu-

nistami. Pochodzi to stąd. że komedją 
Czyński zarówno jak i pewna gru 
pa szalbierzy masońskich we Fran 
cji , z którymi miał on styczność i!się do sztuczek szarlatańskich, do 
których był przedstawicielem na I używania różnych przynęt pseu 
Polskę i Rosję—podszywa się pod ] do - okultustyeznych, prowadzą 
to stowarzyszenie. 

Założycielem martynistów był 
w wieku X V I I I Saint Mar t in— 
filozof mistyk. Doktryna jego sto 
warzyszenia .oparta na wiedzy ta
jemniczej Egiptu, 

nie ma nic wspólnego 
z kultem szatana. 

Pierwotną czystość doktrynie 
ich przywrócił dr. Gerard Encaus 
se (pseudonim Papus), który ob
jął szefostwo nad stowarzyszeniem 
w drugiej połowie X I X wieku. 

Najzabawniejazem jest twier
dzenie niektórych pism, że i dr. 
Papus był satanistą. A wszak Pu-
pus wraz ze swoim nauczycielem 
Alfredem Constam^em (pseudo 
Eliphas Levy) — był założycie
lem mistycznego stowarzyszenia 
neoróżowokrzyżowców, 
zwalczającego satanizm i masone-

rję. 
Wogóle zwyczajem Cz/ iLki -go 

jest robienie wszelkich, ko^o *ię 
da, satanistami, aby w ten s;>o?ob 
odwrócić uwagę od tiebi?. 

3) K u l t szatana, będący podwa
liną religji Asyrji i BaI>y'.onu i 
wogóle rel igj i dawnych ludów 
wschodnich, najbardziej rozpo
wszechniony u Żydów, średnio
wieczne sabaty czarownic i oLccne 
„czarne msze" są dalszym ri«i:ien> 
i modernizacją ofiar Tidskich, 
okładanych Baalowi, Arthalowi, 
Molsebowi. 

Szatan przybiera nazwę Bapho. 
meta. 

Jaskrawym przykład era tego 
proces zakonu Templarjuszów 
(za czasów Fi l ipa Pięknego), za
kończony spaleniem na stosie 
wielkiego mistrza Jak oba Mol-
ly'ego. 

Spadkobiercy Templarjuszów—• 
masoni — uprawiają kult Bapho* 
meta nadal i w imię swego „bó-
sUvai prowadzą zajadłą walkę z 
jego antytezą — Kościołem katoli
ckim. Celem ich jest — stworze
nie na ziemi królestwa szatanowi. 

4 ) Słusznie twierdzi Papus, i i 
szczęściem dla ludzkości jest, że 
wolnomularstwo współczesne utra 
ciło wiedzę i siłę okultystyczną 
swych poprzedników. Że rytuały 
masońskie nie są już dzisiaj, tną

cych do rozwydrzenia najniższych 
instynktów. 

System ten stosuje ona i u nas— 
w szerokim zakresie. 

A że to Polak łasy jest na wszel 
ką tajemniczość i zągadkowość, 
nic więc dziwnego, że tyle ofiar 
znalazło się w Polsce. 

N ik t jak Czyński nie nadawał 
się lepiej na pachołka werbowni 
ka. Masonerja posłała go do Pol 
aki jeszcze w czasach okupacji 
niemieckiej, jako pierwszą jaskół 
kę jako straż przednią „mistrzów" 
i „braci" Baphometowych. 

Zamieszkał on nasamprzód na 
ulicy Śniadeckich pod fascynują 
cą różne psychopatki nazwą „I 'u-
nar Bhawy** (hinduski wtajemni 
czony wyższego stopnia). „Prak
tyki ' jego początkowo były mniej 
szkodliwo — wróżbiarsko-kabalar 
skie. Później — poszło wszystko 
crescendo. Czyński posłusznie speł 
niał wolę swych mocodawców, co
raz bardziej rozpanoezających się 
w Polsce. 

5) Cel — stworzenie na ziemi 
królestwa Baphometa. środki — 
rewolucja i bolszewizm. Walka z 
Kościołem i państwem, obyczajno 
ścią i tradycjami, nacjonalizmem, 
ładem i porządkiem — to drogi 
je j do bolazewizmul 

Masonerja utraciła Jul prawie 
że zupełnie dawną 

swą wiedzę tajemną, 
czego dowodem jest choćby 
ten fakt, że szatana nie wywołuje 
się obecnie na „czarnych mszach" 
• pomocą czarnej magji , lecz 
stwarza się iluzje jego zjawy —s 
przez narkotyki. 

M imo to potrafią jeszcze opero 
waó takiemi środkami jak hipno
za, nawet stosowana na odległość. 
Potrafi to i Czyński, jak to wie
my • jego afery c hrabiną Seyd-
litz, za którą dostał się do wiezie 
nia w Moabicie. 

Rozumiemy więc teraz dobrze, 
w jak i sposób zginął ś. p. Wł . Z. 
syn profesora Politechniki War
szawskiej, śmierć jego to nie sa
mobójstwo. Bo wstrząsająca 
śmierć żołnierza na polu wa lk i ! 

Zaczął więc ś. p. p. Wł . Z. śle
dzić ich pachołków, ptarał się 

dźwiękiem, | zgłębić ich „sekrety", odcyfrować 
zbierane przez siebie symbole 
wolnomularskie, studjował histo
rię, nie uląkł się gróźb. Był już 
bliski prawdy i zamordowano 
go: Z pomocą hypnozy zmuszono 
go 

do przebicia się sztyletem. 
A szftyde*. ten był symbolem 

„Kadosza", czyli masona 30 stop
nia. („Kadoaz" — po hebrajsku 
— „święty"). 

Przy rytualnem wtajemniczaniu 
masona na stopień 30-ty, wręcza 
się mu sztylet, .Kadoaza", symbo
lizujący walkę z „trzema korona
m i " , to jest — papiestwem, mon ar 
chją i militaryzmem. Ten osobli
wy „święty" zobowiązuje się za
bijać wszystkich tych, którzy 
wdzierają się w tajemnice maoo-
nerj i — ' 
„Ja; nic oprócz mnie; wszystko 

dla mnie 
i to z pomocą wszelkich środków 
jakie istnieją" — tak mniej wię
cej brzmi rytualna „forma Kado
sza". Skomplikowany rytuał „wy 
święcania' na 30-ty stopień — w 
zupełności przypomina „czarną 
mszę". 

Oto z czyjej ręki zginął Ip. WŁ 
Z. 

—:0 :— 

giem wody, krzycząc i przywo 
łując pomocy, lub dając toną
cym dzieciom jakieś rady. 
Wśród obecnych na brzegu by 
Jo kilku mężczyzn. Nagle z gro 
mady tej wybiegła jakaś kobie 
ta- która nie bacząc na to, te 
była całkowicie ubrana, a więc 
nieprzygotowana do skoku w 
głęboką wodę, rzuciła się na 
pomoc tonącym dziewczynkom 
które w tej właśnie ohwil4 zni* 
knęfy 

pod powierzchnią wody. 
Nieznajoma podpłynęła do miej 
sca wypadku, i dala nurka. Tu, 
na dnie, głębokości może pół l^ 
ra metra, natrafiła na obie ofia 
ry nieostrożnej kąpieli. Boha
terska kobieta, jak s!ę następ
nie okazało, pani Norton, po
chwyciła obie dziewczynki za 
ręce i resztkami j u i tchu sta
rała s!ę unieść je nad po
wierzchnię wody. Tu jednak 
napotkała na nieoczeki warne 
trudności: dziewczynki zaczę
ły kurczowo bronić się 1 dra
pać dotkliwie swą ratown&z-
kę. Tylko z wielkim trudem u-
dało się p. Norton, doskonałej 
pływaczce, wydobyć się z głę
bokiej wody przy zastosowa
niu t. zw. pływania na stojąco, 
dzięki sMnej pracy nóg. Po krót 
kiej chwili p. Norton wynurzy
ła się z wody, trzymając pod 
pachami 

omdlałe Już dziewczynki 
Emllję Jefferles I Nancy Clark 
z South-iplace w Windsor. Po
dobno bezradnie stojący nad 
brzegiem panowie byli mocno 
zmUeszanl i zaskoczeni bohater 
skftm czynem nani Norton. 

Dr. H E L L E R 
Choroby skórne I weneryczne. 
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Akcja kulturalno oświatowa w wojsku. 

Scena s trzeciego akta sztuki p. t|nlem w Domu Żołnierza na Prądu 
Jak kapral Szczapa wykiwał i przez zespól amatorów członków Zwv 

śmierć" grane] z wlelkiem powodze-'Strzeleckiego. 
x :o:x 

Przedruk wzbroniony., 

49) 

Przekład autoryzowany 

:ZNY pokój s welseUjL 
:hodowe] do wynajęcia. °^ 
kiego 2, m. 4. Ogląda* Ake łamał sobie głowę. Co 

'ć? Wpaść do pieczary, za-
, ?ić łotrom kulą i umożliwić 

BNA młodsza dzlewMy"^ sposób ucieczkę uwięzio-
rymową do dwóch dzle*'" Ji kobietom? Nie. Ryzyko 
nrjazd na Pomorze. Zl*0' '[> zbyt wielkie. Wszak tam 
smlerska 7 u gospodart*^ ^ było dwanaście osób. Mo-

. I bV się to łatwo źle skończyć 
:uję 6000 — 7000 tl. \ ; £ w y i Beryl. Więc wobec 
*eW. Warunki do otfi^j *0 co? 
erty do admln. ^Echs" r v, 

iyjagle zaświtała mu niespo-
L ^ana, zbawcza myśl, za-

i w i v*~~ , i # li!?nięta z czegoś, co powie-
"X " L > fca Brygida. Ta rozmowa o 

R ! Pomyśleć tylko, że szy-
-J twa Brygidy poddały mu 
K (oby się udał z pomocą 
• M ) uwolnienia branek! Co 
Ł . c & j plan ten był naśladow-
k^em metod nieprzyjaciela, 

flsrf" IrVśleć tylko: pokonać ich 
y i a bronią! 

4̂ Czął się cofać drogą, którą 

powstrzymanym oddechem 1 z 
bijącem sercem. 

— Co to? Jakiś hałas? — 
wykrzyknęła ostro Brygida. 

Pfet zaklął półgłosem. 
— Połóż się i śpij, głupia! 

— rzekł. — Czyż Sumoto nie 
wartuje na dole? Przywidziało 
ci się... 

Po dłuższej chwili Mike spu 
ścił się po skale bez żadnego 
wypadku. Z westchnieniem głę 
bokiej ulgi odciągnął powoli zie 
loną portierę i wynurzył się na 
światło księżyca. Upewniwszy 
się. że wartownik leży na swo-
jem miejscu, skrępowany | za
kneblowany, pognał do swego 
bungalowu. 

Brygida wspomniała, że sa
ma „około tego chodziła", żeby 
Mike dostał się w ręce ..spra
wiedliwości". Towarzysze, wy
znaczeni do tego celu. musieli 

nie fc."szedl, zachowując nadzwyjdoznać gorzkiego zawodu, 
" ostrożności. W pewnej znalazłszy go w domu. Bunga-

notrącił kamyk, który |low bvł przewrócony do eóry 
^ 7 -v l się z hałasem po wy- nogami, firanki w sypialni po-

L '0ściach stromej ścieżki, i darte na strzępy, meble porą-
^ a r ł do skalnego gruntu zibane. naczynia potłuczone. Na 

podłodze leżały zwalone na 
stos książki, wszystkie powy 
dzierane z okładek. Nie uszedł 
zagłady nawet ulubiony sztych 
z Dianą. 

WMok ted ruiny przyprawił 
Mike'a o atak wściekłości, któ
ra wyładowała się potokiem 
dzikich przekleństw. Ale czas 
naglił. Dopadł do szafy. Dzię
ki Bogu. to, co było teraz naj
ważniejsze, zostawili. Porwał 
z najwyższej półki woreczek z 
proszkiem belladonny i długą, 
papierową rurkę i wyruszył po 
nownie do Doliny. 

Dziękował swojej gwieździe, 
że prowadził zawsze ruchliwe 
życie na świeżem powietrzu, 
niepozwalając sobie wyjść z 
„formy", ale 1 tak przybył na 
miejsce wyczerpany do ostate
czności. Zatrzymał się chwilę 
nad skrępowanym Sumoto. aby 
raz jeszcze sprawdzić, czy wię
zy i knebel są w porządku, 1 na
brać tchu. Jednocześnie natę
żył uszu na strzelaninę, roz
brzmiewającą od strony osie
dla. Już przedtem nasłuchiwał 
kilka razy. czy nie słabnie. 
Względna Jednostajność huku 
była dowodem, że obrońcy bun 
galowu trzymali się ciągle jed
nakowo. Tym razem uderzyło 
go coś szczególnego. Natęże
nie ognia wzmogło się raczej 
niż zmiejszyło. ale jego charak

ter uległ zmianie. Bezładną 
strzelaninę zastąpiły częściowo 
systematyczne salwy, następu 
jące w równych odstępach 
czasu. Nie ulegało wadl iwo
ści, że w akcję weszli ludzie, 
obznajmieni z dyscypliną. W 
M:ke'u zamarło serce. Wszy
stkie swoje nadzieje położył w 
fakcie, że napastnicy stanowili 
luźną, niezorganizowaną bandę. 

Chory z przerażenia, zaczął 
się wspinać powoli i ostrożnie 
po stromej, skalnej ścieżce. Do
tarłszy do otworu pieczary, po
łożył sie. nasłuchując. Ale w 
czarnej czeluści panowało ni-
czem niezamącone milczenie. 
Poczołgał się tak jak za pierw
szym razem wąskim, kamien
nym, pozornie nieskończenie 
długim korytarzem. Wreszcie 
znalazł się u końca drogi, 
światełko z za zakrętu świeci
ło teraz słabiej. Mike powstrzy 
mai oddech i natężył słuch. Ale 
usłyszał tylko szmer regular
nych oddechów. Ktoś odezwał 
się coprawda niewyraźnie, ale 
najwidoczniej przez sen. 

Mike uniósł się wolno na ko
lana, ściskając w obu rękach pa 
plerową rurkę. Zgiął ją pod 
rozwartym kątem, odwiązał 
otrożnie woreczek 1 nasypał w 
rurkę proszku. Następnie wsu
nął ją za ścianę wysoko nad 
głową, gdzie panował głęboki 

cDeń, nierozjaśniony slabem 
światłem. Wkońcu wziął głę
boki wdech, podniósł do ust ko
niec rurki i dmuchnął. 

Nie miał pojęcia, ile proszku 
należało użyć. aby operacja by 
ła skuteczna. Nie wiedział na
wet, czy nadmierna doza mo
gła być śmiertelna. Kasnl po
wiedział mu tylko tyle, że ze 
snu, sprowadzonego tym środ 
kiem, nie może obudzić huk ar
mat i że po przebudzeniu dler-
oi się na straszliwy ból głowy 
Biedna Ewa 1 Beryl ! 

Cztery razy napełnił rurkę 
t wydmuchał jej zawartość na 
śpiących. Poczem usiadł spo
kojnie, czekając na rezultat dzia 
lania narkotyku. 

Po pewnym czasie podniósł 
się I zgarbiony, z gotowym na 
wszelki wypadek Coltem w rę
ku, wszedł do pieczary, w któ
rej wielkość ocenił w przybli
żeniu na piętnaście stóp kwa
dratowych. W mrocznem świe 
tle lampki, umieszczonej w 
szczelinie, zobaczył dywan u-
śplonych dał, ułożonych tak 
szczelnie jedno obok drugiego, 
że trudno się było poruszyć, 
aby kogoś nie nadepnąć. Po
mimo wielkich ostrożności sta
nął na ręce jakiegoś krajowca, 
który sie Jednak nie poruszył. 

Z pomocą lampki znalazł 
zwój lin. ale nim go użył, upew 

nił się, czy Angielki nie doznały 
jakiej krzywdy. Leżały obie w 
kącie, rzucone prawie-jedna na 
drugą, ale, dzięki Bogu, całe 1 
żywe, Mike zatrząsł się z gnla 
wu, zobaczywszy sznury, wrzy 
nające się w ich skrępowanej 
ręce i nogi. Miał wielką trud
ność z przecięciem węzłów w, 
taki sposób, aby Ich nie skale
czyć. Układając Beryl w wy
godniejszej pozycji, doznał 
gwałtownej pokusy. Ostatecz«< 
nie. dlaczego nie?-. 

— Jeden, jedyny raz w ży
ciu, moja najdroższa — szep
nął. I zresztą nigdy się o tera 
nie dowiesz. Pochylił się i po
całował ja w usta. 

— A teraz najmilsi — rzekł 
do siebie z dzikim grymasem; 
sięgając po zwój lin. Obszedł 
systematycznie śpiących, zwią
zując im razem ręce J nogi 1 
sprawdzając tożsamość. 

— Cha, cha, panie Harjo! 
Jesteś tu ze swoją przyjaciółką, 
tak jak cię wypatrzyła Mina 
Nie mogę ci powinszować dj?" 
brego gustu. Gdzie jej się rów
nać z miną... A tu Matrawi, a 
ile sie nie mylę. Zawsze mia
łem cię za złe nasienie i nie o* 
myKłem się— A,, kochany Sa-
stra,' jak Boga kocham! Szko
da, żeś się nie zaopatrzył W 
czary przeciwko belladonnie. 

http://Ll.rt.ky


STr. V 

Echa ze stolicy. 
Zycie Warszawy w kilku wierszach, 
IW^kutok braku kredytów nie I Kreować go będzie na scenie te-

będzie urządzony sygnał świetlny atru Polskiego Kazimierz Juno-
JIA rogu ul. Marszałkowskiej i sza-Stępowaki. Obok znakomitego 
Chmielnej i na rogu Brackiej i I artysty wystąpią: pp. M . Mokrzy-
AL Jerozolimskich, jak również | cka, i. Romanówna, Kar. Lu-
przy zbiegu Nowego Świata i Al, 
J erozolimskich. 

Sygnał na rogu A l . Jerozolim' 
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Nieboraczek w ręku kata. 
Jeszcze jeden zawiśnie na stryczku. 

ikicb i ul . Marszałkowskiej od 
pewnego czasu przestał funkcjono 
wać, komendant policji odmówił 
przyjęcia budki metalowej, usta
wionej prze* wydział techniczny 
dla policjanta, kierującego ru
chem. 

Budkę tę zabrano do warszta
tów i n i . miejskiej. Budka będzie 

Eiodwyiszooa i wyłożona materja-
em izolacyjnym, który chronić 

ma policjanta preed promienia
mi słonecznemi latem, a mrozem 
simą. Budka, po przeróbce, po
stawiona będzie w czasie najbliż
szym, pocxem sygnał będzie uru
chomiony. 

Przy urządzaniu czwartej i o-
ttatniej części parku Traugutta, 
niędzy ul . Zakroczymską i A i-
iłą, na obszarze około 8 hektarów, 
ukończono budowę skarpy od 
strony toru kolejowego, który ma 
być w przyszłości usunięty, gdyż 
przecina park na dwie części. Skar 
pę obsiano trawą .Obecnie prowa 
(J/<me są ziemne roboty niwelacyj 
ne przy samym forcie Legjonów. 
Tereny te będą obsiane trawą w 
b. sezonie. W r. b. projektowane 
jest posadzenie około 1000 drzew 
i krzewów na splantowanej części 
parku. Wykonano 25 proc robót 
ciemnych, których wykończenia 
należy się spodziewać w roku 
przyszłym. 

Teatr Polski po rekordowem po 
wodzeniu „Przygód dzielnego 
Szwejka*4 występuje w przyszłym 
tygodniu z premjerą głośnej win
ki angielskiej Edwarda Childs 
Carpentera p. t. „Kawaler • Papa" 
w przekładzie p. Stanisławy Ku-
•zelewskiej. Bohaterem tej kome-
d j i jest bogaty lord angielski. 

Ze Lwowa donoszą: 
Wczoraj w południe doble-

cr?a końca rozprawa przeciwko 
Wasylowi Nieboraczkowi z Sie 
dlisk, oskarżonemu o 

skrytobójcze morderstwo 
bieńska, Stanisław Daozyński, i na osobie swejco teścia Stefana 
Tadeuaz Wesołowski. Dekoracje Hryciowa. Po zamknięciu pO" 
Stanisława Śliwińskiego. I stępowania dowodowego sę

dziowie przysięgli na postawio
ne im pytania odpowiedzieli 
9-ma Kłosami tak, wobec czego 
trybunał wydal wyrok zasądza 
jacy oskarżonego Nieboraczka 

na karę śmierci 
przez powieszenie. Obrońca 
oskarżonego zgłosił wniesienie 
kasacji. 

KRATECZKI. 

Pierścionek na cudzym palcu. 
Płomśenna noc Zenonka. 

Zazwyczaj normalny człowiek 
w okresie t. zw. narzeczeństwa 
szaleje. Staje si« podniecony, sta 
le się śpieszy, nie może wysie
dzieć ze starymi przyjacić-lml 
'lawet godzinki w starej knajpce, 
słowem myśli jego są przy „niej" 
przy narzeczonej. Narzeczony, 
to człowiek, który znajduje się w 
okresie nlepamowania n;id swym 
rozumem. Gdyby bowiem jaki
kolwiek narzeczony chociaż 

przez chwilę zastamowtł się co 
czyni — nie byłoby na świecie 
mężów i strupieszały światek 
zmarłby najbardziej naturalną 
śmiercią: na uwiąd starczy 

Mężczyzna, będący narzeczo 
nym jest dla kobiety, będącej je
go narzeczoną niezwykle czuły 
Ustępuje jej zawsze, ostrożnie 
prowadza przez łódzki wysoki 
rynsztok, przyciska jej ramię do 
siebie, opowiada, że dawniej na
wet, przed poznaniem „jej'' pro 
wadził się niezwykle moralnie, 

że kobiety w negliżu widywał 
tylko w kinie I nawet dlatego 
przestał chodzić do kin, że o wód 
ce wie tylko z powieść! Londo
na \ nowelek Makuszyńskiego, 
słowe mjest to stworzenie ciche, 
łagodne, pełne poświęcenia t głe 
bokiej moralności. 

A gdy narzeczony Jest Inny, 
wówczas czeka go srogi los, tak, 
jak to ms.ilo miejsce z Zenonem 

Samochód na łańcuchu. 
Skutki niepunktualnych spłat 

Z Bydgoszczy donoszą: 
Pewna firma z Bydgoszczy, 

wysłała autem ciężarowem to
war do Ostromecka, pod or>ve* 
ką kilku swoich ludzi. W dro
dze ludzie cl zauważyli, że w 
i lad za nimi jedzie jakieś 

auto osobowe. 
Po przybyciu do Ostromecka 
zatrzymali się przed jedna z 
restauracyj do której też we
szli, pozostawiając chwilowo 
auto wraz z towarem bez dozo
ru. Tymczasem nadjechał ów 
samochód osobowy, z którego 
wyskoczyło kilku ludzi l połą* 
czywszy łańcuchami auto cię
żarowe z ich samochodem, 
szybko odjechali, uwożąc wszy 
stek towar. Na odgłos oddalają
cego się samochodu, wybiegli z 
restauracji eskortujący towar 
ludzie, a widząc co s.e stało, po 
wiadomiii natychmiast o wy
padku władzę. Rozpoczęto po
szukiwania 1 znaleziono w po
bliżu Ostromecka pozrzucany 
do rowu towar, lecz auto cięża-
jowe 

zginęło. 
Dopiero po długich a mozol

nych dochodzeniach stwierdzo
no, że auto ciężarowe wzięte 
było na spłaty od pewnej firmy 
w Bydgoszczy; która nie otrzy
mawszy w terminie rat, upa
trzyła sobie odpowiednią chwi
lę i wysławszy w ślad za cLę-
żarówka swoich lud/.;, zabrała 
ją dłużnikowi Sprawa oprze 
się o sąd. 

x:o:x 

Łypacewtezem, którego dobry 2v:yKlc p zegnał nirzeczi 
Don lt.!,.< - l n X . n n 4 f l _ . . _ . J . . . . 1 ,1 . . I . Pan Bóg ukarał za to, że poże
gnawszy się z narzeczoną miał 
zwyczaj spędzać resztę doby w 
towarzystwie również coprawda 
kobtecem, jednak dużo „lżej. 
szem". 

A jak to było, opowiem. 

OSTATNIE CHWILE KAWA-
LERSTWA. 

Zenon Łypacewicz do 34 ro
ku życia uchował się w stanło 
kawalerskim, gdy poznał Micha 
linę Zielińską, i postanowił po* 
rzucić ów stan błogosławiony 1 
zakończyć wesoły żywot mał
żeństwem. 

Nic dziwnego, że Zenonek o-
statnie chwile kawalerstwa sta
rał się wykorzystać w sposób jak 
najbardziej przyjemny. Nie bo
dziemy zajmowali się szczegóła
mi tych przyjemności, nie w em 
bowiem, że Michaltnka wobec 
pewnej nocy Zenonka zerwała z 
nim, czy też Hery na jego poprą-
w c< 

JEDNA NOC. 
6 C7cr«*, ca, około gorJ*!nv 

10 tej wiec;orem Zer«*.n.ck jak 

poczem rdsł się do fltft**k5n!a 
swe PO przj iaciela Jyefa Kur-
dv przy iMcy Pabjanickiei. W 
miisi-kairu oczekiwał już przy 
jaciel H i. warzystw'.- dwóch 
dziewczą:e» Józi 1 )^s'.. .;.eno-
nek wpra7/dzie nie zuał na-
Z W I M C tych dziewic, zr.al jed 
nakże Ich >.nakl szc&e '4!nc i u-
wr;*£>>, że ' dane są 'na r,\\>\? 
go człowl- La zupełn'e wystar
czające. 

Jak tam było w nocy, to by 
lo. nie nas?a to rzec w każ-
1\n bąuż lazie, gi: źVi nok 
rano obudził się, stwierdził 
brak Jasi, portfelu I narzeczeń 
skiego pierścionka. Nie chodzi
ło już o portfel i pieniądze, ale 
narzeczeńskl pierścionek, bez 
którego Zenonek nie mógł poka 
zać się Michailłnce, musiał być 
odzyskany. Powiadomiona o 
kradzieży policja Jasię, która 
Jak się okazało nosi nazwisko 
Cbmlelak, odnalazła I dostawi
ła wczoraj do Sądu Powiatowe 
go. gdzie sędzia Bourdo skazał 
Ją na 3 miesiące więzienia. 

Jerzy Krzecbl. 

Ucieczka kantora wileńskiej synagogi. 
List z obietnicami. 

Z Wilna donoszą: 
W sferach żydowskich na

szego miasta niepowszednią 
sensację wywołała 

ucieczka kantora 
główne! synagogi wileńskiej p. 
Spektora. 

Jak się dogadujemy, Dowo
dy; (ej ucieczki były następują
ce. Przed półtora rokiem za
rząd głównej synagogi zaanga
żował na stanowisko kantora 
wileńskiego p. Spektora, odzna
czającego się niezwykłym gło
sem 1 wybitnemi zdolnościami 

P u ł a p k i ś m i e r c i n a szosach . 
Bar/ery bez światła. 

sł« bez wypadku w lu-W tych dniach szosą Piotr
ków — Łódź jechało 

prywatne auto. 
Było Już zupełnie ciemno. Sa
mochód pędził z szybkością 60 
kim. na godzinę. Nagle szofer 
spostrzegł barjere, zagradzają
cą wpoprzek drogę. Niestety 
czasu już było mało, by auto 
zatrzymać i wolno wyminąć 
przeszkodę. Szofer nie zdążył 
wiec zahamować samochodu, a 
pragnąc uniknąć katastrofy 
skręcił w bok. Auto się prze
koziołkowało, wywróciło i 
wpadło w rów. Na szczęście 

obyło 
dzlach 

Co było Istotną przyczyną 
katastrofy? Brak sygnału o-
strzegawczego na zagradzają
cej drogę barjerzę. Gdyby na 
barierze zainstalowano 

czerwona latarnię, 
szofer w porę byłby powiado
miony o przeszkodzie l uniknął 
by nieszczęścia. Tego rodzaju 
pułapki śmierci na drogach mu
szą być skasowane, bo mogą 
spowodować tragiczne następ
stwa. 

—te:— 

Przychylne recenzje za
mieszczane w WILEŃSKICH pis
mach żydowskich, dotarły aż 
do Johanesburgu w Afryce po
łudniowej. 

Ponieważ wobec zbliżają
cych sie świąt żydowskich ży
dowska gmina w Johanesburgu 

potrzebowała kantora, 
zwróciła sie do wileńskiego kan 
torą Suektora, proponując mu 
wcale ładne warunki, o których 
w Wllniie nawet marzyć nie 
można było. 

P. Spektor byłby się zgłosił 
odrazu gdyby nie umowa z za
rządem głównej synagogi wi 
leńskiej. Wahał się wiec dłu
go, aż wreszcie zdecydował się 
poclchu opuścić Wi lna 

Lecz było już trochę za 
późno, bowiem ostatni okręt 
miał odejść z Londynu do A-
frykl 

za 2 dn i 
Lecz spektor nie dał za wy

graną 1 nile namyślał się długo 
wyjechać do Berlina, gdzie 
wprost z dworca udał się na 
lotnisko, i poszybował aeropla
nem do Londynu, w ostatniej 
chwili przed odejściem wsiadł 
na okręt I dopiero stamtąd po
wiadomił telegraficznie o swo
jej ucieczce. 

W e s o ł y p o g r z e b b. posłów 
Dowcipne napisy na karykaturach. 
Z Wilna donoszą: 

Wczoraj wieczorem miesz
kańcy cichego Wilna byli świad 
kami 

niezwykłego pochodu. 
UHcą Mickiewicza przeciągnął 
orszak, który aczkolwiek niósł 
aż kiilka osób na wieczny spo
czynek w nurtach Wili i, nie 
zdradzał żadnej żałoby. Na czi 
le orkiestra dęta, potem trans
parenty z napisami „Cześć Pre 
zydentowi Ignacemu Mościc
kiemu", Cześć Marszalków: 
Polski Józefowi Piłsudskiemu" 
. Cześć silnemu i karzącemu 
zbrodnie rządowi". Wreszcie 
uformowana w ozworokąt gru 
pa osób niosąca karykatury 
aresztowanych b. posłów Wi
tosa, 1 iebermana. Dębskiego i 
K ;er:rka, przyczem pod każ l t 
z nich figurował odpowiedni 
napis: pod Witosem porusza
jącym, za pociągnięciem sznur 
ka, wszystklemj częściami cia
ła: .W.losie, pamiętaj na S W J -
je słowa że będzie gorzej", pod 
Llebennanem: „Precz z Lie-

bermar.em, obrońcą 
szpiegów niemieckich", 

pod Kornikiem ..Kiernlku, od
daj Doj' ;dy i krew ułanów P<* 
skich drzelaną w Kraków.-
nodczas zajścia ulicznego * 
u zburzonym tłumem w listopj 
dzie 1924 r., przyp. red.) i P* 1 

Dębskim „Dębski — oboźn? 
pod sąd. bo nie bronił koryta' 
rza pomorskiego". 

Za tym orszakiem postęp* |b będą 
wał liczny pochód. 

Po dojściu przez ulice Mic
kiewicza do mostu Zwierzy |£,| 0 n y 

nieckiego karykatury b 
słów 

wrzucono do Wllji, 
poczem przy dźwiękach mar
sza bynajmniej nie żałobrrefl* 
pochód przeszedł pod grnac" 
pałacu reprezentacyjnego. 9 
wybrano delegacje, która na f* 
ce p. wojewody złożyła deW*| 
rację wyrażającą hołd Mars**1 

kowi Piłsudskiemu i całer"" 
rządowi za enererczny ^rf 
względem b. posłów dzialasT 
cych na szkodę państwa. 
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Dystans nie /es 
W sobotę nadeszło do Warsza\ 

W*lne zgłoszenie najlcr^iego bieg 
[•wszystkich c?a*ńw Paavo I I 
P M na zawy.y, organlzowa 
I** Legie w dniach 19 — 21 b. n 

Słymiy sportowiec fińskt na st 
pfe Legii biegać będzie w platc 

•odz. 5.30 po pot. Przeciwnika 

Pctkicwlcz i Kusocłńskl. 
PMans nie Jest jeszcze d\f'in'tywr 
_J>ny. Nurmi wzdraga się prz 
r*0 mtr., gdyż hol się porażki, kt 

Podkopałaby '.:so autorytet zagr 
Ł 
\*T Jednak na 3.000 zwvc!c$tv 
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Krwawy parobek sądziwej gospodyń 
Ze Lwowa donoszą: 
Odbyła się tu ciekawa roz

prawa o morderstwo i zgwał
cenie 63-letniej kobiety. Anny 
Boryckiej. Jako oskarżony sta 
wał 19-letni jej parobek, Iwan 
Iwachów, któremu prokuratu
ra zarzuciła, iż w nocy z 22 na 
23 maja 1930 w Czaharach Zba 
raskich dopuścił się na swojej 
służbodawczyni zbrodni 

zgwałcenia 1 morderstwa. 
WedJe oskarżenia i przebić 

gu rozprawy stan faktyczny 
sprawy był następujący: 

W Czaharach zbaraskich 
żyła samotnie gosipodyni Anna 
Borycka, która nie mogąc z po 
wodu podeszłego wieku w go
spodarstwie dać sobie, rady, 
trzymała do pomocy od wrze
śnia 1929 roku oskarżonego, Ja 
ko służącego, któremu nawet 
przyobiecywała zapisać na wy 
i<a Ji K swej .śmierci grunt, aby 
go tern 

zachęcić do pilności. 
Oskarżony też ku jej zadowo
leniu pełnił Śwbje obowiązki w 
nadziei otrzymania przyrzeczo 
nej nagrody. Nadzieje te jed
nak w maju 1929 r. okazały się 
płonne, bo wówczas 63-letnia 
gospodyni postanowiła wyjść 
zamąż za Bartłomieja Krzy-
sztoniaka I w tymże miesiącu 
miały Już być ogłoszone zapo
wiedzi. 

Zamiar ten został Jednak 
udaremniony, gdyż w nocy z 
22 na 23 maja zginęła Borycka 
gwałtowną śmiercią wskutek 
licznych urazów, zadanych jej 
twardem narzędziem po gło
wie I calem ciele, które okazy

wało rany i sińce. OgledzHj' 
sądowe i sekcja stwierdz-J* 
też rany na częściach rodny*̂  
i inne ślady, wskazujące. 

P*tó finał turnieju z; 
Meczowe walki zapaśnicze 1 

JM- Hucie dobiegają jut końci 
ftzoło konkursu wysunęli si 
wydowanie czterej zwycięzc 
•*er , Wolke, Plneckl 1 Mc 
I Między nimi odbędą się 
9 rozgrywki, które zadecj 
\< którzy z nich zakwallfiki 
H do {inalu o zaszczytne mi< 
zwycięzcy konkursu 1 nagrt 

pieniężnej. 
Dziś finał konkursu mecze 

• h walk I wręczenie nagró 
Prężnych zwycięzcom. 
[Należy dodać, te ogólną ko 
piacj« wśród zwycięskich u 

'an 
sprawca mordu dokonał * . 
gwałtu i nadużył cieleśnie p i k ó w wywołała nadesł 
jej ofiary. 

Oskarżony bardzo nai*''J£ 
sam odrazu skierował P°r 
rżenie dokonania zbrodni ^ 
siebie. Albowiem tejże n<*j{ 
już o 2-giej godzinie zgłosił * j 
do miejscowego k^mendaH* 
posterunku, przyniósł mu tr£ 
chę sera i śmietany i opo^f 
dział mu, że tejże nocy na 
ka godzin przedtem jego s ' u ł \ j « 
dawczyni doiła krowę, że 
wa ją kopnęła, wskutek czjjlfc ^ . 
w jego obecności dostała ^ f c ^ 206932 

wybuchu krwi 
I przy nim zmarła. 

Dochodzenda wykazały, _3 
opowiadanie to, które I 
chów następuje wlelokr' 
przeikręcał. Jest wymysłem, 
tomlast oskarżony w osta 

III iw szczęście nśm 
*łna tabela wyg ran 
olsklej Loterji PaAa 

V-ta klasa. 
Szósty dzled ciągnienia 

10.000 Nr.: 26786, 86597, 140H 
Nr.: 61716. 73343, 1( 

X 2.000 Nr.: 75864, 114534. 11 
PI3, 163275, 192668. 

«. 1.000 Nr.: 26154 26596, 29893, 
i, 80023. 99461, 102763. 106082. 1 
Ś. 189191. 

P. 600 Nr.: 2361, 7956, 16324. 
% 29989, 35527, 36512. 37295, 

60519, 70331. 75164, 75201, 
107333, 1 

dwu nocach zamiast, jak 

S 0 2 ^ ' ^ J 0 1 1 0 ' 0 , f ^ L L K 7 ' 97311. 103018. 
oh obok laby swej s ł i « S f i . m 2 6 7 1 5 a 3 7 3 < l 6 s m > n 

dawczyni, ponadto na ciele i^ljjg 2 0 ] 9 1 9 

szczęsnej kobiety s t w l e r d ^ ^ N r : S 2 0 2 0 9o. 2780. 2905 
* 7781, ciężkie] walki, 

którą musiał sprawca stoC 
ze swoją ofiarą. Okazało 
również, że oskarżony oW1. 
wał Ją z k r w i To też przy* 
gil znaczną większością P| 
sów połwterdztll oba pytani*Jss. 
co do morderstwa i zgwajf 
nla. poczem oskarżony. Kwjką 
nie ukończył Jeszcze 20 ^'•.^T*). 
sądzony został na 10 lat c |Jnn, 
kiego obostrzonego więzlei 1 ^!, 

820. 
9715, 10769. 11287, 13471, 

Ś m i e r ć ch łopca w studni* I 
Tragiczna zabawa. 

Z Wilna donoszą: 
W kolonjl Koncypole, gm. 

twereckiiej, pow. święciańskie-
go 7-letnl Alolzy Papszys, ba
wiąc się 

przy studni, 
nagle stracił równowagę 1 

wpadł. Zanim zorientowano 
skąd pochodzą krzyki 1 wsz^SJ'"-

K 
teq 
»0. 

to akcję ratunkową, chłopaki' 
zachłysnął się woda I ze stu' 
wydobyto już tylko 
zwłoki. 

Noc w M o n t e . 
Przed wyjściem » hotelu An

drzej Til l iere* przejrzał ric w lu
strze łazienki. Wobec tego^ że 
należał do ludzi, usposobionych 
filozoficznie, potrafił zadowolić 
•ic małem i »tad życzliwie uśmiech 
oął aię do awego odbicia w zwier
ciadle. Rumiany, przysadzisty, z 
czarnym cieniem nad wargami, 
wtłoczył szyję w sztywny kołnierz, 
na brzegu którego opierały się 
jego szczęki i tęgi kark. Krople 
potu perliły się na jego czole i 
itarał się daremnie nadać blask pa 
znogciom, pocentkowanym białe-
mi plamami. 

Wie lk i majątek, odziedziczony 
po wuju, wyrównywał jego braki , 
zastępując mu rozum, wykształcę 
nie i elegancję. Używał go zresztą 
tylko dla siebie, przekonany, że 
cały świat stworzony jest po to, by 
obracać się dookoła jego wysoce 
ważnej osoby. Dnia tego postano
wił pójść pieszo do kasyna i odpra 
wił swego szofera. Nęciła go noc 
Riviery, z jej chłodnym wietrzy
kiem od morza .zapachem róż i 
mimozy i teetralnem światłem 

księżyca. W przeciwieństwie do 
tego duszne gorąco ani gry przy
prawiło go o uderzenie krwi do 
głowy > chwilą gdy przekroczył 
próg, strzeżony przez lokaja w a-
marantowej l iberji . 

Gra już się rozpoczęła, gdy T i l -
lieres zbliżył się do głównego sto
łu, przy którym trzydzieści par o-
czu pilnie śledziło szybkie i pre
cyzyjne ruchy krupjera. Wszy
stkie stopnie wieku i wszystkie 
narody, były reprezentowane 
przy zielonam suknie olbrzymiego 
stołu, a wspólne zajęcie niweczyło 
różnice i niwelowało graczy. 

/ominio tej jednoetajności owa 
„'c Andrzeja Tillieres zwróciła ko 
Hieta, siedząca przy wąskiej strt 
nie stołu. Toczek z zielonego aksa
mitu uwydatniał matową bladość 
twarzy, na której szminka na u-
stach i powiekach tworzyła trzy 
ciemne plamy. Nieruchomo zapa
trzona przed siebie stawiała 1 au
tomatyczną jednostajnoacią w regu 
lamych odstępach „placrues" 
(marki) tysiącfrankowe, które k ra 
pjer sagarniał 1 niesłychaną obo
jętnością. Gdy pozostała przed 
nią tylko jedna marka, uniosła gło 
wę i odetclmęła głęboko. A potem 
drżącą ręką postawiła tę ostatnią 
stawkę. Lecz i tym razem także 

nie sprzyjał j e j los. Bez cienia ru
mieńca na bladej twarzy powstała 
z miejsca i skierowała się ku wyj 
ściu sali gry. 

Tillieres, zastępując jej drogę, 
badawczo spojrzał j e j w oczy. Le
dwie dostrzegalnym ruchem po
wiek dała mu znak, by szedł za 
nią i oboje udali się do ogrodu zi 
mowego, gdzie podzwronikowe 
pnącze pięły się ł łączyły, jak wic 
zionę żmije. Skoro tylko znaleźli 
się sam na sam w nadmiernie c-
grzanej sali, odezwała się kobieta. 

— Proszę pana, bierz pan to! — 
prosiła. 

Podawała mu drżącą ręką piaty 
nową proszkę, wysadzaną brylanta 
m i i szmaragdami. — Potrzebuję 
pieniędzy... i to zaraz—tłumaczyła 
młoda kobieta. — Niech m i pan 
da, i le może i zatrzyma ten klej
not! 

Pokonany je j rozkazującym to
nem Tillieres wyjął portfel. 

— M a m tylko dwadzieścia tysię 
cy franków przy sobie! 

Broszka była warta przynaj
mniej sto pięćdziesiąt tysięcy 
franków. 

— Da j pan! — rzekła zwięźle. 
Ręce je j zgniotły banknoty i 
twarz je j pokryła się nagłym ru
mieńcem. Pozostawiając wartoecio 

wy klejnot w rękach TiUieres'a, 
skierowała swe kroki ponownie do 
sali gry. Milczący, szeroki uśmiech 
istoty opętanej czy też pozbawio
nej zmysłów osiadł na je j ustach. 

Andrzej poszedł za nią. Ogarnę-
ła go nieprzezwyciężona cieka
wość, a zarazem doznawał wraże
nia doskonałej, nieoczekiwanej 
zdobyczy, napełniającej go naiw
ną dumą. 

Dama ponownie zajęła dawne 
miejsce, lecz otaczający odczuU od 
razu, że szczęście obecnie zwróciło 
się ku niej . Pomiędzy nią, a trzy 
mającym bank rozpoczęło się coś 
w rodzaju pojedynku. Oboje za
chowywali się wzajem wyzywają
co. Oczy ich skrzyły się, a przed 
kobietą marki układały się w sto-
•y 

W chwili, gdy wygrana wydała 
się je j dostateczna, nieznajoma 
zdobyła się na tyle rozwagi, by o-
puścić swe miejsce. Idąc do kosy 
wymiany, znowu mrugnięciem po 
wiek nakazała mu iść za sobą. 

Usłuchał chętnie. Gdy znaleźli 
się znowu sam na sam, kobieta raz 
kazała mu sucho: 

— Proszę m i zwrócić broszkę? 
—Co takiego? 
Oto są pieniądze panat 

mu do ręki paczkę Wsuwała 
banknotów. 

Andrzej odmówił ich przyjęcia: 
— A n i m i się śni. Niech pani za 

trzyma pieniądze, a ja zachowam 
broszkę. 

— Wie pan aż nadto dobrze, że 
wartość broszki jest nierównie wyż 
sza od sumy, którą mi pan poży
czył. 

— Nie zaprzeczam — odrzekł 
Tillieres — i przykro m i dla pani. 
Lecz pani sama zaproponowała 
m i ten interes. Nie prosiłem pani 
o nic! 

Kobieta przygryzła wargi, 
lecz z twarzy przeciwnika wyczyta 
ła tyle uporu, że uznała się za zwy 
ciężoną-. 

— Złodziej! — syknęła. 
Oddaliła się szybko, a Andrzej 

pozostał sam, zdumiony i nieco za 
niepokojony z powodu odniesione 
go zwycięstwa. 

U wyjścia kasyna dwaj mężczy
źni jednocześnie chwycili Tll l iere-
s'a za ramiona .Ugiął się pod ich 
dotknięciem. 

— Czego chcecie ode mnie? — 
krzyknął z oburzeniem. 

—Nie rób pan historji! I bez u-
dawania czegoś, proszę. Inaczej 
będzie źle. 

19545. 24873. 25498. 26900. 
30504, 30724, 31887, 31953, 
35966. 38937. 40510. 43545, 
46906. 47740. 45490, 55806, 
59171. 60297. 61352, 61985, 
69135. 70532, 71226. 72997. 
79576, 81166. 81663. 82489, 

91990. 94132, 96893, 100709, U 
115845, 116318, 116456. 11' 

120092, 
124162, 
129642. 
145200. 
153164. 
162229, 
169002. 
172509. 
181306. 
193132. 
199886, 

2044S9. 

120693, 
124927, 
132972, 
145865. 
153640. 
162586, 
169127. 
172672, 
184475, 
193138, 
201057, 

206807. 
158 68 281 510 683 7 

». 951 1031 188 209 44 54 66 329 
i? 507 40 679 723 86 812 24 28 ; 
Jl s3 73 78 104 40 224 312 63 581 5 

147 224 29 99 448 554 60 620 
KMl 31 39 172 211 300 8 533 72 « 

119624. 
124040, 
126911, 
140388. 
153144, 
161135, 
166182, 
172034. 
179816, 
189014. 
199409, 
204185, 

121 
1?; 
13: 
14/ 
15J 
ir>. 
16! 
|7-l 
18! 
10; 
20: 

Ktoś trzeci stał u brzega ch»J > 7 237 3S 59 342 48 521 42 46 
ka, otwierając drzwiczki ty ^ W „ ? 
du, do którego wepchnięto «i S 2 6 ( S 7 6 ^ M 4 0 6 7 47 515 3 
lieres ła. J ^ 909 9101 15 16 270 351 410 46 

— D o cyrkułu pol icj i ! Szf* .J*}. ' m , 7 „ i ł - 1 ' , 2̂3 77 159 9S 329 64 46R 672 7, 
- rozległ się rozkaz A fc, ^ A \ 4 7 6 S 55, 653 846 86 9 

— N a pomoc! — krzykną' i ? ? 3̂  Ą l i $9 510 74 94 628 -
lieres, lecz trzaśniecie d r z * 1 * ,]3n?5 134 R0 213 73 79 361 584_j 
zagłuszyło jego wołanie. , ijgg £ 102 5 54 

~ ri
0

"*"*™ ° P
i e r

* ^ 387 460 W54 63 89 720 812 Z 
rozkazał szef t rojki . — wia" . i? i 6 7 2 1 2 33 5 5 2 gęg 791 803 9 
panu bardzo dobrze, że ^ 2 5 7 71 80 406 83 99 523 62 
przyłapany .— Wsunął mu ^ l 3 1 319 651 709 40 94 818 53. 
1 j «Vau.y . «ovuj.jt u> „te./|?ł054 ?r,? *,*,-> on 7?6 94 9R5 21011 
do k,eszcni , wyciągnął b r o . * " ^ ^ 5 " ™Jf2 u 8 1 7 1 8 T 

Widzi pan: na nic się nic P j^rP 262 S3 89 311 27 567 798 86 
zapieranie się. Bvliśmy świ«*5|^203 500 38 719 907 41 24117 21 
mi , gdy ta dziewczyna w o c f ^ f ^ 7 692 905 54 25072 366 540 63 
zimowym wręczyła panu b 
Udało je j się znowu wyśl1*! 
się nam z rąk. Dobrze, żeśmf 
bie przyłapali, ptaszku! SB 
Lemidowska odzysku Vrt' 
mniej jeden s klejnotów. u ' ' r *_ , , 
nych je j z hotelu ostatniej 1 / 

— Ale , — bełkotał A n d r * * ^ 
co będzie z mojemi dwudzi * *^ 

tysiącami? k^I^ 9 6 3 9 0 7 6 3 0 8 8 9 9 1 4 0 3 6 0 M^ 
— Jakiemi dwudzie^inia J L . a 

cami? ^ I 1 S S 2 , 0 26 95 430 46 670 » 
— Temi , które je j da le * 

broszkę? e p 
— Już ich dawno nie » * • . ))/ 

nie były fałszywe! — odrz* 1 1 ^ 
rnisarz policjL T łum. L 

19 152 332 42 455 581 711 81 

59 27054 111 260 428 31 561 8! 
94 204 66 332 68 600 831 49 S 
95 S23 36 797. 

, ' 2 49 114 42 68 206 417 60 52 
P&f) 486 738 47 959 75 32068 373 
»,703 39 847 76 901 33006 133 4 
S 70 90 555 714 73 864 916 28 < 
£ 588 637 771 78 916 35041 316 
«*J 57 929 94 36047 63 58 220 T. 
i *6 504 942 37007 99 109 359 8f 

69 86 .38222 364 409 26 54 5J 

7 683 89 728 81 930 42014 1 
9R 597 699 831 983 43268 36 

C$33 753 44049 59 119 235 83 35: 
KJ?5 51 717 23 837 957 94 4511 
«n?73 96 422 630 ,38 752 73 820 

. tT 0 501 ?n SR 607 77R 810 19-S3 < • "5 58 «7 286 374 819 4^5 540 
h 43 81 106 ?9 319 426 32 71 

7 7 49044 125 390 418 70 96 520 



Nr. 251 

b> posłów 
karykaturach. 
'.em, obrońcą 
piegów niemieckich". 
i''rnikiem .,Kiertiiku, od-
j ! i dy i krew ułanów poi' 
0-rzekną w Krakowi 
s zajścia uJiczrieijo ł 
?onym tłumem w listopi 
>24 r., przyp. red.) i 
im „Dębski — oboittt 
<1. bo nie bronił koryt? 
marskiego". 

tym orszakiem postęp*fc h;v 
:zny pochód, 
dojściu przez ulice Mic-
za do mostu Zwierzy* 
'ffo karykatury b. P* 
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. w warszawie. 
Dystans nie jest jeszcze ustalony. 

W sobotę nadeszło do Warszawy 
"tolne zgłoszenie najlcr^iego biega-
* wszystkich cra^w Paavo U-t-
"'Bo na zawV.y, organizowane 
fez Legję w dniach 19 — 21 b. m. 
Slyrmy sportowiec fiiisk! na sti-

ple Legii biegać będzie w płatek, 
| | * t . 5.30 po pot. Przeciwnikami 

_ Petklewlcz i Kusoctńskl. 
N«ns nie jest jeszcze djiinUywnle 
Pjjony. Nurrr.i wzdraga się przed 
1*0 mtr., gdyż boi się porażki, któ-

Hodkopałaby !;go autorytet zagra-

Jednak na 5.000 zwvdc?two 

a szkodę państwa. 

1110 

wrzucono do Willi, 
i przy dźwiękach mar' 
yiiajmniej nie żałobfl**? 
[ przeszedł pod gma 

reprezentacyjnego, i 
no delegacje, która na^ 
yojewody złożyła dek-aj 
wrażającą hołd Marsz* » 
Piłsudskiemu i calel"" cieczowe walki zapaśnicze w 

/i za ener? ;cz łiy kro» jol. Hucie dobiegają już końca, 
lem b. posłów działa*** M*° ło konkursu wysunęli się 

jCjrdowanie czterej zwycięzcy 
feker, Wolke, Plneckl 1 Mo-
*> Między nimi odbędą się fina 

rozgrywki, które zadecy-
% którzy z nich zakwalifiku
ję do finału o zaszczytne miej 

Mej aOSDodyfl' ' ^yc ięzcy konkursu l nagro-
-2 r Pieniężnej, 

•any i sińce. OjcledzW D r i ś f l n a ł ^ ^ „ „ t , m eczo-
e i sekcja stwierd^ rch walk 1 wręczenie nagród 
iv na częściach rodny* bieżnych zwycięzcom, 
ślady, wskazujące. *j Należy dodać, że ogólną kon 

:a mordu dokwia* Jr taiacje wśród zwycięskich za> 
i i nadużył cieleśnie tików wywołała nadesłana 
iry. ^ 
carżony bardzo nai*'

ll

£ 
drazu skierował p ^ B 

dokonania zbrodni **• 
Albowiem tejże

 u0Clhi . 
!-giej godzinie zgłosił» ^na tabela wygranych XXI 
lejscowcgo k(MIICNUAJ ,'J •laklej Loterji Państwowej. 
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yiu doiła krowę, że vv ^ 
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iegc w walce z tak niezrównaną koa
licją, Jak Petklewlcz — Kusocłrbki 
jest zupełnie pewn* wątpiiry. 

Pamiętajmy, ii para polsk? ustę
puje na świecie jedynie mrzo fińskiej 
Nurml — Vertaue i. Jeden Nurm». 
nie potrafi 

stawie tego ntporit. 
co sprzymierzony ze swym roda
kiem; to też kto wie, czy nie przeży
jemy znów tak pamiętnych chwil jak 
w roku zeszłym. "-v Nurml, który 
przyjechał, by... p^aznć jak się bie
ga, przegrał z Petk'.»wkzem kładąc 
podwaliny pod ]ii'> stawę trzeciego 
bitgacza świata. 

finał turnieju zapaśniczego w K. Hucie. 
depesza od pięciokrotnego mi
strza świata, Niemca Scnmldla 
Westergaarda, który, tłumaczy 
swoją nieobecność tem, że nie 
widzi potrzeby walczenia z za
paśnikami, których I tak pokonał 
by, może tylko walczyć ze zwy
cięzcą konkursu. Ta za rozumna 
lość ze strony niemieckiego atle 
ty, jak dowiadujemy się, w y w o - ^ " 
łała oburzenie 

Sztekera i Pinecklego, 
którzy zamierzają czynnie zarea 
gować 1 zażądać bezzwłocznej 
walki i Westergaardem, bez 
względu na wynik obecnego kon
kursu. 

Najpierw zawody, a potem tańce. 
Drużyna I. K. P. zdobyła pierwsze miejsce. 
Zawody urządzone w dniu 14 wrze 

śnla b. r. przez T. G. „Sokół" o mi
strzostwo m. Zgierza zgromadziły na 
starcie oprócz zawodników zgier
skich i drużyny poza miejscowe: z 
IKP, Zjednoczone oraz „Odrodzenie" 
z Rudy Pabianickiej. Program zawo
dów rozłożony został następująco: o 
godz. 10-ej odbyły się przedbiegi 
sztafet { 100 mtr. oraz mecz piłki no
żnej pomiędzy Zjednoczone a Soko
łem, po południu zaś odbyły się nast. 
konkurencje: skok! wdał 1 wzwyż, 
pchnięcie kulą, sztafety bieg 100 1 
3000 mtr. z gier hazena. W myśl re
gulaminu zawodów zawodnik osiąga 
jacy I miejsce zdobywa 3 punkty, I! 
2, a III 1 punkt, za sztafety zaś 
1 miejsce 6, I I 4, III — 2 punkty. Li
czba zdobytych punktów przez po
szczególnych zawodników wpływa 
na ogólną klasyfikację drużyn I tak: 
IKP zdobyło w ogólnej punktacji 

27, 
HKS 25, Sokół 25, Odrodzenie 5, Ma 
kabl 2 punkty, pozostałe drużyny po
zostały bez punktów. Tem samem 
iKP zdobyło pierwsze miejsce, H. K. 
S. drugie miejsce, Sokół trzecie miej 
sce. Wyczyny poszczególnych za
wodników jak 1 sama organizacja sta 
ła na wysokim poziomie. Czasy o-
slągnięte w biegach są nast.: 

Na 100 mtr. dla mężczyzn 1 miej-
Majewsk z IKP czas 12 S. 

2 miejsce — Ładzlkowskl (IKP) czas 
!2 s , 3 miejsce — Kałuszyńskl (So
kół) czas 12.3 s. 

Na 60 mtr. dla kobiet: 1) Kordow-
ska (HKS) czas 7.7 s , 2) Holcgrebe-
równa (IKP) czas 7,9 s., 3) Russów-
na (IKP) czas 8,2 s. 

3000 mtr.: 1) Wtaderklewlcz (So
kół) czas 10,9 s„ 2) Szapszowicz (Ma 
kabi) czas 10,10 s., 3) Cylke (HKS) 
czas 10,20 S. 

Sztafeta męska 100X 400X800X1500 
mtr.: 1) Sokół — czas 8,25 s., 2) H. 
K S. czas 8,29 s., 3) IKP czas 8,32 s. 

Sztafety żeńskie 4X60 mtr.: 1) H. 
K. S. czas 37,1 s„ 2) IKP czas 37,9 s.. 
3) Sokół czas 38.2 s. 

Pchnięcie kulą dla mężczyzn: 1) 
Jarzębowski (Odrodzenie) 11,08 mtr 
2) Kałużyński (Sokół) 10.30 mtr., 3) 
Gallu (Odrodzenie) 8.80 mtr. 

Pchnięcie kulą dla kobiet: 1) Kor 
dowska (HKS) 8,17 mtr, 2) Kamiń
ska (HKS) 7,10 mtr., 3) Blaszczyńska 
(HKS) 6,85. 

Skok wdał dla mężczyzn: 1) Ma
jewski (IKP) 5.76 mtr., 2) Ładzikow-
ski (IKP) 5,70 mtr., 3) Kaluszyń:;kl 
(Sokół) 558. 

Skok wdał dla kobiet: 1) Kordów 
ska (HKS) 4.38 mtr, 2) Kamińska 
(HKS) 4,13 mtr., 3) Russówna (HKS; 
3,79 mtr. 

Oszczep męski: 1) Smolarski (So
kół) 37,70 mtr, 2) Lubnau (Sokół) 
36,31 mtr, 3) Majewskt (IKP) 35.21 
mtr. 

Skok wzwyż dla mężczyzn: 1) Ma 
jewskl (IKP) 1,65 mtr., 2) Lubnau (So 
kó) 1.57 mtr, 3) Kałużyński (Sokół) 
1,47 mtr. 

Dysk dla mężczyzn: 1) Bandcl 
(IKP) 30.60 mtr., 2) Smolarski (So-
kó) 28.11 mtr, 3) Jarzębowski (Odro 
dzenle) 27,95 mtr. 

Mecz plłkt nożnej pomiędzy Zje
dnoczonymi a Sokołem przyniósł 
zwycięstwo gościom w stosunku 2:1 
(0:1). Gra (tata na równorzędnym 

poziomie, drużyna Zjednoczonych 
była więcej wyrównana 1 dlatego tez 
zwycięstwo słusznie osiągnęła. 

Mecz kombinowany hazeny po
między IHK a HKS przyniósł poraż
kę drużynie drugiej w stosunku 3.1. 

Sędzią głównym 1 kierownikiem 
zawodów był p. A. Jaskólski, sędzia
mi zaś w poszczególnych konkuren
cjach: p. Wyrwiczówna, Sewery-
nlak, Walczak, Kuźniewicz, Perka. 

f t r 5._ 

I ] 4 Y C I E E K O N O M I C Z N E [ .•mifj 

64584. 138663, 151630. 152153, 

Nr.: 75864. 114534. 117553, 120063, 

kopnęła, wskutek cz' , 
> obecności dostała o " ' ^ 

wybuchu krwi i , / 2 0 0 0 ' 
nim zmarła. ,,1013 163275 19266S 

godzenia wykaza ły , ' * , , ' I 0 0 ( ) N r ' . ^ ^ ^ ^ m i 6 t 

wianie to, Które 8 0 0 2 3 1 0 2 7 6 3 1 0 6 0 8 2 - l0S2s>2, 169853, 
następnie wldokron™^ 1 8 9 1 9 1 

600 Nr.: 2361, 7956, 16324. 17349, 20167. 
C 29989, 35527. 36512. 37295, 41884. 44282, 
% 60519, 70331, 75164, 75201, 79492, 80882. 

93522. 97311. 103018. 107333, 111099. 124349, 
. 158267; 15S273, 165949, 178991. 184201, 

8, 201919. 
. 4 500 Nr.: 820. 2099, 2780, 2909. 5591, 5773, 
P.7781, 9715, 10769, 11287, 13471, 15128. 15366, 
Wh. 19545. 24873. 25498. 26900. 27085. 28466. 

30504. 
35966. 
46906. 
59171. 
69135. 

ceał, jest wymysłem 
t oskarżony w os tai 
ocacto zamiast, jak 
as, w stodole, spał W 
>bok Izby swej tftf 
ynl, ponadto na ciele 
Tisi kobiety stwier 

ciężkie! walk!, 
musiał spr.awca stoĉ J 57 
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NOTOWANIA ZŁOTEliO POL 
SKIEGO ZAGRANICA. 

Londyn 43.34, Praga 376.70 — 
378.70, Wiedeń 79.18 — 46. Zurycn 
57.77 i pół, Berlin 46.90 — 47.30, wy 
płaty na Warszawę, Poznań I Kato
wice 4657 i pół — 47.17 I pół. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn. Notowania końcowe. No 

wy Jork 4.85.92, Paryż 123.76, Ber!'.n 
20.40 I 3/4, Hi&z>panja 44.70. Amster
dam 12.07 i 5/8, Belgia 34.86 i 1/9. 
Włochy 92.80, Szwajcaria 25.05 I l / i 
Kopenhaga 18.16 1 1/4, Szłokhoim 
18.08 i pół, Oslo 18.16 I 3/4. Praga 
163.77, Wiedeń 34.41, Warszawa 43.34 

Paryż. Notowania końcowe: LOJ-
dyn 123.75, Belgja 355, Nowy Jork 
25.46 i 3/4. 

Gdańsk. Notowania w guldenach 
gdańskich: 100 złotych 57.62 — 77, 
czek na Londyn 25.01 I 1/4, telegra
ficzne wypłaty na Warszawę 57.61 
— 76. 

BAWEŁNA. 
Liverpool, 15. 9. Amerykańska, 

zamkniecie: styczeń 6.04, luty 6.07, 
marzec 6.14, kwiecień 6.17, ma] 6.23 
czerwiec 6.26, lipiec 6.30. sierpień 
6.33, wrze&ień 5.97, październik 5.94, 

listopad 5.93, grudzień 6.00, loco 6.2! 
Liverpool, 16. 9. Cglipska, zamknie

cie: atyczeń 9.54, marzec 9.72, nv.j 
9.90, lipiec 10.02, listopad 9.42, gru
dzień 9.48, loco 10.30. 

Nowy Jork, 15. 9. Amerykańska, 
zamkniecie: styczeń 11.21, wrzesień 
10.81, październik 10.92, listopad 
lj.00, grudzień 11.10, loco lCi>5. Kin 
trakty: styczeń 11.14, luty 11.18, ma
rzec LI .27, kwiecień 11.34, maj 11.45, 
czerwiec 11.51, Iłpiec 11.62, paździer
nik 10.86, listopad 10.92, grudzień 
11.04. 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Warszawa, 16 września. — Urzę-

dowa Ceduła Giełdy Zbożowo-Towa-
rowej w Warszawie. Kursy ustalone 
na podstawie cen rynkowych za 103 
kg. parytet wagon w Warszawie: ży
to 18.50 — 19, pszenica 30 — 31, o-
wles Jednolity 21 — 23, jęczmień na 
kaszę 20 — 21, — browarny 26 — 28. 
mąka pszenna luksusowa 65 — 75, — 
4/0 55 — 65, — żytnia pg. t. przepis. 
35 — 36, otręby pszenne szale 17.53 
— 18.50, — średnie 15 — 16, — żyt
nie 11 — 11.50, kuchy lniane 34 — 36 
rzepakowe 22 — 23, groch polny Ja
dalny 35 — 38. Obroty średnie. U-
sposobienle spokojne. 

Waluty, dewizy i akcje 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś I Jutro „Krakowiacy 1 Górale" w nader 

ciekawej formie Inscenizacyjnej dyr. Zygmunta 
Nowakowskie go. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś I dni następnych powiesi sceniczna w 6 

akrach Jerzego Żuławskiego ..Eros 1 Psyche". 

TEATR POPULARNY W SALI GEYERA 
ul. Piotrkowska Nr. 295. 

Najbliższa -premierą teatru w sali Geyera bę
dzie przygotowywany od dłuższego czasu, przez 
dyr. J. Pilarskiego nlegrany jeszcze w Łodzi nie 
zwykle ciekawy melodramat w 9 odsłonach z 
franouskietgo „Niewinnie skarany" grany w Pa
ryżu 500 razy urzędu. 

Pr«mjera w nadchodzący czwartek, o godz. 8 
min. 15 wlecz. 

TEATR REWJI „DOBRY WIECZÓR". 
Dzli rewia p. t. ..Mów mi fUoflcu" dwa razy, 

l o godz. 7.30 I 930 wlecz. 

DZISIEJSZY KONCERT ADY SARL 
DzJś odbędzie się w Filharmonii oczekiwany 

pierwszy koncert mistrzowski, na którym wystą
pi Ada Sari, śpiewaczka koloraturowa światowej 
sławy. 

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują następujące apteki: L. 

Pawłowski (Piotrkowska 307), S. Hamburg 
(Główna 50), B. Głuchowski (Narutowicza 
4), J. Sitkiewicz (Kopernika 26), A Cha-
remza (Pomorska 10), A,_Potasz (Plac Ko-

845 65 959 146138 43 63 213 339 49 400 69. 547 645 Ścieluy iOj, (p] 

Zapotrzebowanie na dewizy za
graniczne Jak również na banknoty 
Stan. Zjednoczonych zwiększyło się 
Tendencja utrzymana z odcieniem nic 
co mocniejszym. Dewizy na Paryż 
podniosły się o pół gr„ na Kopenha 
gę, Sztokholm i Szwajcarię — o 1 gr. 
na Holandię — 4 gr., oraz rzadko no
towane — na Budapeszt — o 8 gr. 
Dewizy na Wiedeń obniżyły się o 3 I 
pół gr. natomiast pozostałe (Beigja. 
Belgrad, Londyn, Nowy Jork, Praga 
I Włochy) utrzymały się na dotych 
czasowym poziomie. Za dolary Stan. 
Zjednoczonych zapłacono o 4 gr. w y 
że] ostatniego kursu, natomiast kurs 
funtów szterl. byi wyższy od dewiz 
na Londyn o 1 gr, 

MOCNIEJSZA 7 PROC. 
BILIZACYJNA. 

Obroty pożyczkami państwoweml 
były dość skromne. 5 proc. Poż. Kon 
wersyjna oraz 4 proc. PremJ. Poż. In
westycyjna utrzymały kursy poprzed 
nie, natomiast 7 proc. Poż. Stablllza 
cyjna zyskała na kursie 2 proc. Do-
Iarówka była bez urzędowych noto
wań. Za drobne partje zapłacono 60 
7 proc. 1 8 proc Listy Zast, l obliga
cje Banku Gosp. Kraj. oraz 7 proc. t 

R a d j o - k ą c i k . 
PROGRAM STACJI WARSZAW

SKIEJ I ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ, 
środa. 

1158—12.05 Sygnał czasu. 
12.10—12JO Muzyka gramoł. 
12.30—13.00 Program dla dzled. 
13.00—13.20 Komunikat meteoroi. 

I muzyka gramol 
13.20—13.25 Program dzienny 1 reper 

tuar teatrów I kin. 
16.15 Muzyka gramol. 
17.10 Komunikat harcerski. 
1735 „Radjokronika". 
18.00—19.00 Muzyka popularna. 
19.00—19.20 Rozmaitości. 
19.20 Płyty gramol 
19.45—20.00 Kom. Izby Przemysłowo 

Handlowej, program na dzień nast. 
kom. I sygnał czasu. 

20.00 Prasowy dziennik radiowy. 
20.15 Aud. z ok. święta naród, belgij

skiego. Po anid. komunikaty. 
23.00—24.00 Muzyka taneczna. 

KATOWICE. 
408.7 m. 

1158—12.05 Sygnał czasu. 
12.05—1230 Koncert gramoł. 
12.30—13.00 Program dla dzieci 
13.00—13.10 Kom. meteoroi. 
16.00—1630 KomunBkaty. 
16.20—17.35 Koncert gramol. 
1735—18.00 Wł. Wiosik: „Ogrodnik 

Slaski". 
18.00—19.00 Muzyka popularna. 
19.00 Codzienny odcinek powieść 
19.15—1930 Rozmaitości. 
1930 J. Langman: „Słowiański Split a 

Rzymski Spałato". Zegar wybije 
godzinę ósmą. 

20.00—20.15 Komunikaty sportowe. 
20.15 Aud. z ok. święta narodowego 

BelgJI. Po aud. kom. meteoroi.. pro 
gram na dzień następny oraz nad
program. 

23.00 Skrzynka pocztowa w Jeżyku 
francuskim. 

KOENIGSwTTSTERHAUSEN. 
1635 m. 

14.45—15.00 Program dla dzled. 
16.00—16.30 Prof. H. HUdebrandt: 

„Prawo karania". 
16.30—17.30 Koncert. 

1730—1755 „Utwory na orkiestrę 
kameralna. 
Wilhelm von Steuben:: twórca ar-
mji amerykańskiej — w 200 roczni
ce zgonu". 

1900—19.25 Hiszpański dla początku
jących. 

20.00 Z Wrocławia wesoła atucie-
wlsko. 

8 proc. Listy Zast. Państwowego 
Banku Rolnego oblegały po kursach 
dotychczasowych. Dla prywatnych 
papierów lokacyjnych nastrój byl 
słabszy, oprócz bowiem utrzymanych 
4 i pół proc. L. Z. Ziemskich wszy
stkie Inne listy zastawne, głównie zaś 
prowincjonalne realizowano po kur
sach dość znacznie obniżanych. 4 I 
pół proc I 8 proc. L. Z. m. Warszawy 
straciły na kursie 50 gr. 8 proc. L. Z. 
Łodzi — zł. 1.50, 8 proc. L. Z. m. Ka-
llsza — zł. 3.25 1 8 proc L. Z. m. 
Piotrkowa — il. 350. Obligacjami m. 
st. Warszawy wcale się nie zajmo
wano. 

REDUKCJA OBROTÓW AKCJAMI. 
Zebranie giełdy akcyjne] odznacza 

lo sle nieomal zupełną bezczynnością. 
Niektóre akcje byty trudne do uloko
wania, Inne znów trudne do zdoby
cia. Z tej więc lub Innej przyczyny 
tranzakcje do skutku dojść nie mo
gły. Interesowano się wprawdzte 
„Wysoką", Noblem Ostrowleckteml I 
innem! lecz duża rozpiętość między 
kursami „sprzedaż" a „kupno" unie
możliwiła zawarcie większych tran-
zakcll, mniejsze zaś — nie mogą być 
notowane w cedule. Z akcyj banko
wych obracano jedynie akcjami Ban
ku Zachodniego po kursie poprzed
nim dość dawno notowanym. Z ak
cyj kopalnianych drobna podaż wy
wołała zniżkę akcyj Warsz. Tow. 
Kop. Węgla o zł. 1.50. 

KOMUNIKAT. 
Intensywna I obywatelska praca 

Towarzystwa Przyjaciół Związku 
Strzeleckiego Województwa Łódzktc-
go zwróciła na siebie uwagę czyn
nych I wspierających członków 
Związku Strzeleckiego na terenie po
wiatu łódzkiego. Oddziały Strzelec
kie wierzą dziś w rozwój wychowa
nia obywatelskiego I kulturalnego — 
wierzą, że wreszcie w ośrodkach 
wiejskich powstaną wzorowe śwtetli-
ce, w których młodzież obojga płci 
będzie, mogła wykuwać mocarstwo
wy rozwój Polski. Wiara ta lest tem 
większa, że Towarzystwo Przyjaciół 
Związku Strzeleckiego rzeczywiście 
przyszło już tm z pomocą przez ufun 
dowanie reprezentacyjnych bluz strze 
leckich I kostjumów lekkoatletycz
nych. Jest to wszakże minimalna a 
zarazem wielka pomoc tym oddzia
łom, gdyż dotychczas oddziały te, roi 
rzucone po całym powiecie, boryka
ły się z trudnościami, trwając Jednak 
wiernie przy sztandarach strzelec
kich. 

Powodowani wdzięcznością do To 
warzystwa Przyjaciół Związku Strze 
Iecklego wyrażamy niniejszem temu 
Towarzystwu serdeczne podziękowa
nie za wzięcie pod uwagę potrzeb od
działów strzeleckich powiatu łódz
kiego. 

Zarząd I Komenda 
Związku Strzeleckiego 

Łódź — Powiat. 
- : 0 : — 

Z PRZEDSZKOLA ZWIĄZKU HAR
CERSTWA POLSKIEGO. 

Przedszkole wlązku Harcerstwa 
Polskiego będzie czynne 1 dniem t 
października r. b. Z*pfcy ditod «4 
lat 4 do 7 przyjmuje tetrretartat (C-
wangcllcka 9 - - W lM*ll Qa*4a 
równa nvx»i I N 

Kauslk, Elke, Zylberberg. Rozenter* 
Kordowski, Moroz, którym za« prnw 
ną organizację należy się pochwała. 
Na zakończenie odbyło się rozdaue 
nagród 1 tak: IKP otrzymało b r o i * * 
wą statuetkę za miejsce pierwsze 
HKS dyplom oprawiony i żeton za 
drugie miejsce, a Sokół za trzec;e 
miejsce dyplom. Po zawodach odby
ła się zabawa taneczna. 

' TO: 



Str. & . U C H O " 

Szczęśliwy mi pięknej Doroty. 
Warunek bogatego fabrykanta. 

O ciekawym wypadku roz 
pisuje się obecnie prasa amery
kańska. Jim Kent w Chicago 
wynalazł nowy typ auta i miał 
nadzieje, że na wielkich wyści 
gach w Kaliforni uzyska pierw
sza nagrodę w wysokości 

5 tysięcy dolarów. 
Kierowała nim w tym wypadku 
nietylko szlachetna ambicja, ale 
również miłość. Zakochał się 
mianowicie w córce bogatego 
fabrykanta Johna Horwardta, 
w którego przedsiębiorstwie 
pracował jako zwyczajny robot 
nik. Jim zapoznał się z piękną 
Dorota i zyskał jej wzajemność. 
Owa znaczna suma bardzoby 
im się przydała! Młodzi, oba
wiając się rozłączenia, utrzy
mywali narazie swą miłość w 
tajemnicy, zwłaszcza, że Ho-
wardt pragnął wydać swą cór 
ke za zamożnego przemysłow
ca Gordona Traska, z którym 
Dorota była nawet 

oficjalnie zaręczona. 
Ale niebawem cala sprawa 

się wydała. Mianowicie pewne 
go razu Dorota wybrała się z 
Jimem do kina. Tutaj zobaczył 
Ich Trask 1 zażądał od Jima, 
aby natychmiast się oddalił. Z 
trudem zdołała dziewczyna roz 
łączyć rozgniewanych męż
czyzn. Trask udał się Jednak 
natychmiast do fabrykanta 1 u* 
wiadomil go o tern spotkaniu. 
Howard zawezwał do siebie 
Jima kpiąc sobie z niego, o-
świadczył, że tylko w tym wy
padku odda mu swą córkę za 
żonę. jeśli Jim rzeczywiście 

odniesie zwycięstwo 
na wyścigach w Kaliforni na 
maszynie swojej konstrukcji 

Jim z wielka gorliwością za
czął się teraz przygotowywać 
do tych wyścigów. Ale w prze 
dednlu tego turnieju napadło 
nań kilku zamaskowanych zło
czyńców, którzy związali go i 
ulokowali w piwnicy, ażeby u-
niemożllwić mu udział w wy
ścigu. Jim jednak zdołał się z 
więzów wydostać i w ostatniej 
chwili 

zjawił się na arenie, 
tak. że rzeczywiście odniósł 
zwycięstwo. Jakaż była ra
dość zakochanych!... A fabry
kant, chcąc nie chcąc, musiał 
dotrzymać obietnicy... 

Ale Trask nie dał jeszcze za 
wygraną. Pod groźba śmierci 
zmusił swoją kochankę, ażeby 
udała ste do Doroty i tutaj ode
grała rolę porzuconej przez 
Jima dziewczyny. Podstęp się 
udał. gdyż Dorota uwierzyła 1 
zerwała z narzeczonym. I nie
wątpliwie afera ta skończyłaby 

Podsłuchane. 
WDZIĘCZNOŚĆ. 

— Bankier Złotnicki zapi
sał cały majątek przyjaciółce z 
młodych lat, która niegdyś od
rzucała jego oświadczyny. 

— To jest wdzięczność. 

POWOJENNE DOMY. 
Na Polesiu Konstantynow-

sklem jeden z lokatorów wbija 
gwóźdź w ścianę. 

Wtem ktoś puka. Na zapro
szenie uchylają się dTzwi 1 uka 
żuje się głowa sąsiada. 

— Przepraszam bardzo, czy 
nie pozwoliłby mi pan powie
sić obrazu na swoim gwoździu« 
który w mojem mieszkaniu wy 
łazi ze ściany? 

~ t x ' . 

się tragicznie, gdyby nie to, że przemytnikiem alkoholu. 
aresztowano Traskę. Okazało Teraz dopiero wyjaśniła się ca-
się bowiem, że rzekomy „solid- ła sprawa i Jim mógł poślubić 
iiv" orzemvsłowiec był ukochana dziewczynę... 

Cenne wskazówki dla Chińczyków. 
W Pekinie panują teraz o-

gromne upały, zapewne ostat
nie przed jesienią. Cierpią na 
nie zarówno Europejczycy jak 

Chińczycy, ale zwraca uwagę, 
że ci ostatni doskonale są do 
nich przygotowani, iakby z g6 
ry wiedzieli, że 

Czarna kula życia lub śmierci. 

Ś w i ę t e s E a s a i u r ó w w R z y m i e . 
K o s z e u c i ę t y c h g ł ó w . 

Każdego roku w dniu 
sierpnia arcybractwo Sw. Jaru 
Chrzciciela (San Gioyanml Decol 
lato) w Rzymie obchodzi wielkJe 
święto. Mały kościół Św. Jana 
Chrzciciela nad Tybrem w śred 
niowiecznej ludowej dzielnicy 
staje się wówczas ośrodkiem u-
roczystośct religijnej, nieznanej 
cudzoziemcom, która zachowała 
przeto charakter średniowiecz
nych świąt kościelnych w całej 
ich ponurej okazałości. 

Od lat blisko 500, tj. od chwili 
założenia arcybractwa w roku 
1488, otrzymało ono przywilej 
duchowej opieki nad skazańca
mi do ostatniej godziny Ich życta, 
a następnie 

prawo chowania ich zwłok 
w katakumbach, znajdujących 
się pod kościołem. Oprócz tege 
arcybractwo zostało upoważnio
ne w dniu pamiątki ścięcia gło
wy Jana Chrzciciela do zapropo 
nowania władzom ułaskawienia 
jednego ze skazanych na śmierć 
przestępców w Rzymie, 

W pierwszych dniach sierpnia 
było uświęcone zwyczajem, te 
trzej bracia stowarzyszenia od
wiedzili wszystkie więzienia 
rzymskie, ażeby wybrać najgod 
liejszych do ułaskawienia trzech 
kandydatów. O wyborze ściślej 
szym decydowało losowanie —•> 

czarna kula. 
Po ułaskawionego udawało 

się bractwo w uroczystej pro
cesji, na czele której szedł jeden 
z braci w szkarłatnej szacie 
i czamą laską w jednej ręce o-
raz pochodnią w drugiej, prze
znaczoną dla uwolnionego. Za 
nim szli parami członkowie brać 
twa z latarniami I btałeml, palą-
cemi się pochodniami. Trzej bra 
cia nieśli kolejno ciężki, czarny 
krucyfiks. Pochód zamykał „go 
vernatore" arcybractwa wśród 
swoich radców I kapelana z za
krystianami. 

Odrzwia więzienia na przyję
cie procesji usuwały swą dantej
ską grozę i przybierały się w go 
beltnowe dekoracje. 

Głowa bractwa czyli tak rw 
,,governatore" przedstawiał wła. 
dzom więziennym 

akt ułaskawienia 
I wydawano mu skazanego. 
Wówczas tenże padał przed kru 
cyfiksem na kolana, kapelan na 
kładał mu srebrny wieniec, bra
cia Intonowali modlitwę dzięk
czynną, poczem pochód ruszał 
z powrotem do kościoła św. Ja
na Chrzciciela, gdzie brzmiały 
dzwony. Przywrócony życiu po
kutnik klękał przed głównym oł 
tarzem z modlitwą dziękczynną 
Następnego rana podawano mu 
posiłek pożegnalny I dawano za 
pomogę na drogę, gdy nie miał 
żadnych środków. Wolno mu by 
ło następnie powrócić do rodzi
ny. O ile jej nie posiadał, brac
two dostarczyło mu zajęcia, któ 
rem mógł zarobić na utrzyma
nie. Powrót jego do normalnych 
warunków był zapewniony. 

Po zniesieniu kary śmierci w 
zjednoczonej Italji. od czasów 
wykonania ostatniego wyroku 

kaźnl w 1869 r., działalność ar
cybractwa ogranicza się dc 
wspierania więźniów 1 ich rodzin 
Wobec nowego faszystowskiego 
kodeksu karnego, który w po
szczególnych wypadkach prze
widuje karę śmieret, nie jest wy 
kluczone, że bractwo odzyska 
dawne przywileje. 

Urok romar.tyŁmu, którym lud 
od najdawniejszych czasów ota
czał wszystko, co związane jest 
z prawem, sądem i Sądem Naj
wyższym odżywa na nowo w 

charakterystycznej 
sierpnia. 

Jedynie dnia tego dostępne są 
dla szerszej publiczności histo
ryczne zbiory utensylij, używa
nych przez bractwo w ich nie
zwykłej czynności. To też pub
liczność tłoczy się tłumnie na 
czarnych schodach, oratorjach, 
ozdobionych kosztownemi fresku 
mi i w kaplicy. 

Największe zainteresowanie 
budzą nie wspaniałe świeczniki 
z rzeźbionego drzewa, pochodzą 

Ustawianie zasieków z drutu kolczastego i kopanie okopów 
przez ludność cywilna Wyszkowa w 1920 r. 

Osiem Amerykanek 
ujnr/niło cieśniną Dardanelską. 

procesji 29 | ce z XV stulecia i rzeźba głowy 
Jana Chrzciciela, dłóta Lucca 
delia Robbia, lecz 

olbrzymie krzesła, 
zajmowane przez skazanych 
przed udaniem się ich na szubie 
nicę lub koło. Opowiadają, żc 
i Beatrycza CencI, ojcobójcznl, u-
wieczniona przez angielskiego 
poetę, Shelleya, zajmowała jed
no z tych krzeseł. 

Również wzbudzają ogromną 
sensację nosze w czarnym po
krowcu I czame kosze, przezna
czone na przyjęcie ściętych głów 
Nie chowano nigdy głowy, złożo 
nej na tułowiu, lecz umieszcza
no ją 

a stóp straceńca. 
Niezwykle fantastyczne wraże 

nie wywołuje procesja, która od 
bywa się z zapadnięciem mroku 
orzez starożytne krużganki. 
Bractwo w czarnych szatach, za 
krywających całe postacie, kro
czy za krzyżem 1 księdzem, a 
„miserere" rozlega się wśród 
murów kośctoła. Pochód kilka
krotnie okrąża bezimienne na
grobki, którym kapłan udziela 
błogosławieństwa. 

Wśród członków bractwa znaj 
dują się przedstawiciele arysto
kratycznych rodów, wyłącznie 
toskańskich. Do bractwa nale
żał kiedyś także genjalny Michał 
Anioł. 

Po skończonej procesji tłumy 
długo oderwać się nie mogą od 
tych miejsc grozy I ponurych 
wspomnień, gdzie czyny miło
sierdzia przynosiły ulgę w naj
cięższych godzinach przymuso
wego zgonu. 

Artylerja przeciwlotnicza na pozycji w 1920 roku. 

O Ile nasze wiadomości z za 
kresu hlstorjl starogreckiej są 
ścisłe, to Helle była jedyną ko
bietą, która w towarzystwie 
brata Phyxona przepłynęła cie.ś 
ninę Hellespontu. Jest to jed
nakże wiadomość zaczerpnięta 
z legendy, a pozatem owa mi
tologiczna dama nie używała 
do tego swych rąk, lecz płynę
ła 

na grzbiecie kozła 
ze zlotem runem. Pod tym 
względem były wiec bardziej 
samodzielne amerykańskie stu
dentki, które w okresie bież. ro
ku przepłynęły cieśninę Darda
nelską, pragnąc pobić rekord 
dośnej pływaczki Mercedes 
Gleitze. Przyznać trzeba, żc 
dziewczętom amerykańskiem 
udało sie to w zupełności, gdyż 
pierwsza z nich , Aurelia Plum 
lev. studentka Smith Collegu, 
przebyła tę przestrzeń w 47 mi
nutach, podczas gdy p. Gleitze 
potrzebowała aż dwie 1 pół go
dziny czasu do pokonania cieś
niny. 

Z pośród dalszych studentek 
amerykańskich, którym wa
wrzyny zdobyte przez p. Mer

cedes Gleitze spędzały sen z 
oczu, wymienić należy Mary 
Frouhelser, Mary Lee Hutchins, 
Virgimlę Pero, oraz 16-letnią 
Eleonorę Smith — wszystkie 
z feudalnego uniwersytetu Vas 
sar, pozatem Martę i Janinę 
Everett oraz Zofję Fiskę z uni
wersytetu Wellesley. Przepły
nęły one cieśninę w czasie prze 
ciętnym 

około półtory godziny. 
Widzimy więc, że „wyczyny" 
sportowe kobiet polepszają się 
nietylko z roku na rok. ale nie
mal w odstępach miesięcy czy 
nawet tygodni. Jest to tembar-
dzlej charakterystyczne, że już 
od trzech lat usiłowało kilka ko 
biet przepłynąć cieśninę, jed-
naknak przeważnie bezskutecz
nie, gdyż z pośród 9-clu do ce
lu dopłynęły tylko trzy. 

Wprawdzie pokonanie cieś
niny Dardanelsklej nie stanowi 
jeszcze tak rekordowego wy
czynu sportowego jak np. prze 
płyniecie kanału La Manche, 
lecz i w pierwszym wypadku 
trzeba być pewnym swych sił, 
by zdecydować się na tego ro
dzaju przedsięwzięcie. 

-x:o:x-

„Urzędowy war jat". 
Sobowtór Szwejka w Pradze. 

„Urzędowy c. k. łdjota" 
Szwejk znalazł w swej ojczyźnie 

godnego naśladowcę, 
który w oryginalny sposób użył 
świadectwa, wydanego mu 
przez zakład dla umysłowo cho
rych, 

Antoni Hubaczek, 40-letnl sto 
larz, opuściwszy zakład udał się 
do restauracji 11 klasy na dwor
cu w Pradze, zjadł tam sutą ko
lację, poczem usiłował się ulot
nić. Zatrzymany przez kelnera 
oświadczył mu, że nie potrzebu 
je płacić, gdyż jest urzędowo u-
znany za warjata. 

Wyrwawszy się kelnerowi Hu 
baczek wsiadł w taksówkę i po 

lecił zawieźć się do pierwszo
rzędnej kawiarni. Szofer, n'e mo 
gąc doczekać się pasażera, udał 
się do kawiarni, żądając 

zapłaty za kurs. 
Hubaczek znów oświadczył, że 
nie zapłaci, gdyż jest waTjatem. 

W końcu, gdy nie chc'ał ure
gulować rachunku w kawiarni, 
w«zwano policję, która go oresz 
towała. 

Przesłuchiwany, wylegitymo
wał się świadectwem z pobytu 
w zakładzie dla umysłowo cho
rych twierdząc, że nie potrze
buje płacić, bowiem policja nie 
może mu nic zrobić, jako „wzę 
dowemu umysłowo choremu". 

-x:o:x-

Nle wszyscy znają 
Gretę Garbo. 

O tern, jak dalece problema
tyczne jest pojęcie „sławy", 
świadczy przygoda, która nie
dawno zdarzyła się znanej ar
tystce filmowej. Grecie Garbo. 
Zdawałoby się. że chyba tylko 
Hotentoci, lub krajowcy z wysp 
Polinezji nie słyszeli o „boskiej 
Grecie". Okazało się jednak, że' 
nie wiedzą nic o niej nawet... i 
niektórzy mieszkańcy Holly
woodu. Należy do nich p. Creor 
matka Howarda Creora, słyn
nego „mistrza Igły 1 króla mo
dy", u którego ubierają się w 
Hollywood wszystkie 

wielkie artystki 
filmowe. Mister Creor zaprosi 
niedawno Gretę Garbo na śnia
danie. Matka Jego, chcąc oka
zać uprzejmość gościowi, a wi
dząc Jak bardzo młode panie 
marzą o nagrywaniu do filmu, 
zapytała: „Czy pani jest aktor 
ką filmową?... Widząc zaś po
takujący gest oniemiałej „bos
kiej Grety", dodała: — „Wobec 
tego odwagi, moja droga! Tyl
ko odwagi! Moż-e się. kiedyś 
pani 

poszczęści, 
że pani wyrobi sobie Jakieś sta' 
nowisko w świecie filmowvnr*. 

nastaną gorąca. . 
I tak jest istotnie, bo... CP 

czycy mają swój kalendarz. 
Nasz kalendarz europejski : f S l 

marną ramotą w porównaniu1 

kalendarzem ..żółtych". , 
Nasz umie tylko powiedz.ee 

kiedy się powinno zacząć la'* 
a kiedy zima miałaby obowfl* 
zek rozpocząć swoje panów* 
nie. 

Natomiast nie jest w stanie 
poinformować nas, ani kieo» 
będziemy się ślizgać na lodzie, 
ani kiedy pierwsze owady s"j 
ukażą na wiosnę, kiedy rolnicy 
powtani rozpocząć zasiew?' 
kicdv można będzie urządź*' 
majówki. 

Inaczej jest z kalendarz-
chińsjdrm. Tam jest dokłada 
zaw^e powiedziane, w kj0* 
rym flrim i jak po sobie n a S ' ^ 
powa-ć będą każdego roku 

trzy fale gorąca, 
każda o trwaniu 10-dnlowe» 
Pierwsza z tych fal rozgrzej 
ziemie i przygotowuje miejsc' 
od fafli drugiej, która jest szew 
tern upałów, poczem nastepw' 
fala trzecia, z której przeci"* 
dzi się już do Jesieni. 

Niewiadomo czy to przV^ 
dek, czy też doświadczenie W 
siąclctnie autorów kalendarz* 
chińskiego, dość, że przy"* 
mniej tego roku, jego w*? 
zówk! oddały usługi •wiej*1' 
Chińczykom, którzy parado* 
po ulicach w luźnych stroje 
jedwabnych, albo z włókien f? 
ślinnych, umieją się kryć pr#J 
słońcem pod przygotowane* 
zgóry osłonami, wiedzą k ie~ 
przyrządzić sobte posłanie 
wolnem powietrzu 1 kiedy lJ, 
patrzyć się w surowe ogórki 
melony, stanowiące pożyw^ 

Ktdakcja: Zawadzka 1, — Tell 
U8-28, 182-48, 102-28.— Adminis 
notrkowika 11. - Talefon 1(K 

K^daktosjWBga^a—^—ica-̂ rzyjmi 
(odBiT Bsasła^sW^Budnit 

Wai i e rs 

UWBszSBPHb doij 
Prenumerata zamiejscowa 3zl. 
Prenumerata zagraniczna 4zL 

nadesłane bez oznacz 
honorarium uważane są za bezi 

Rękopisów zarówno użytych 
odrajcrurych redakcja nie ZWT 

tao 

Dziś uroczysti 
sezonu zir 
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